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--------------------------Opłata poe-ztowa 11f5RHM ~łłt!".111 

20dni w łódzkiej 
bawełnie 

Poniżej podajemy wyniki produkcyjne osiqgnięte przez 
łódzkie zakłady przemysłu ba wełnianego za pierwsze 20 dni 
stycznia br., z których wyraź nie wynika, że wskaźniki pro­
dukcyjne w większości zakła dów idą w górę. 

Nazwa 2akłattu. przędz. przędz. przędz. tkalnie 
clenkOIJJ'rZ. średnJ.&prz. od!p. 

w pro-c. w pr~. w p.roe. w proc. 

ZPB im. Stalina „A" 
„B" 

„ „C" 
ZPB Im. Mar>ehJ.ewsikiego 
ZPB im. D"1<!rżyński,eg,o 
ZPB im. R. Luksemburg 
Zl'B lllll. K. Liebl<neehta 
ZPB im. D111Mis 
ZPB im. 1 Maja 
ZPB im. Kuni-ckie.go 
ZPB Im. Okrzei 
ZPB im Harnama 
Łódzka Tkalnia 
ZPB im. 1 Dywizji Ko&ciuszk. 
ZPB im. Rew~ucJI 1905 r. 
ZPB im. H. Sawd-cki·el ' 
ZPB. im. Szymań&kiego 
ZPH Im. Waltera 
ZPB. Im. JJytomsk!e.I 
ZPB im. K<>ezaJSkiego 
ZPB. im. Armii LudoWe•J 

96,% 

96,3 

104.3 
99,9 

193,7 

l!Hi.9 
93,S 

104.6 
183.1 
101,0 
104.S 
103.J 
99.9 
9S.7 
96.8 

95,6 
102,2 

9ą.7 

104,2 
1(1"/.ł 

85,4 
97,4 

PrzP.<:i~tne 1"yniki uzyskane pnez łódZl<le 
tla14'ełn.ianego przedstaw'ają się na.stępują.co: 

Przędzalni„ clenkOJ>t"7.ędne 
Przędzalnie ś~edn'<Yprzędne 
Przędzalnie od.padkow<> 
Tkalnie 
W;vkończałnLe 

160.J'fo 
są,1 ~'.~ 

rno.s% 
!ł!it.lll/n 

103,1 'Io 

99,l 
111,7 

101,9 

105,1 

17,5 

H,1 
111.1 
1111.0 
111.1 
lt4.3 
195,3 

90.6 
11,9 
7'.6 
H.I 

10~.7 
ltł,5 

99.I 
87.6 
19,6 

102,2 

Powszechny strajk protestacyjny 
w 'Rzymie i prowincji 

przeciw rządowym próbom 
wprowadzenia reakcyjnej ,,reformy" 

DZIENNIK 
ł.,ODZKI 

Naród Jadziecki złożył. hołd 
świetlanej pamięci 

Włodzimierza Lenina 
MOSKWA. - W dniu 21 stycznia na gmachach MoskwY 

widnieją flagi opuszczone do połowy masztu i obramowane 

Rok IX nr 19 (264'7) Łódi, egwartek Z2 stycznia 1953 

Uroczyste obchody w 

l 
krepą. Na.ród radziecki czci pamięć wielkiego wodza mas 

r. pracujących Włodzim.ierza Lenina. 

całei Polsce 

w hołdzie pamięci 

Wiecz<>rem w Teatrze Wiel­
kim ZSRR na akademii żałob­
nej zebrali się członkowie KC 
Komunistycznej Partii Związ­
ku Radzieckiego, Moskiewskie 
go Kmnitetu Obwod<>wego i 
Miejskiego Komitetu Partii, 
czl<>nkowie Prezydiów Rady 
Najwyższej ZSRR i Rady Naj­
wyższej RFSRR. Na sali znaj­
dują się minisb·owie wybitni 
działacze nauki, kultu'ry i sztu­
ki, robotnicy i robotnice przed 
siębiorstw stołecznych oraz 

nieśmiertelnego Leniria 
WARSZAW A. Masy praeµjące Polski na lletnie odbywa­

jących się w całym kraju w 29 rocznicę śmierci Lenina. ob­
chodach i akademia.eh złożyły hołd pamięci tego nieśmiertel­
nego geniusza - wodza i nauczyciela proletariatu całe­
go świata - twórcy pierwszcg·o w dziejach ludzkości pań­

Zebrani wiel<>krotnie prze- członkowie delegacji zagranicz 
rywali przemówienie, wznosząc nych goSzczących w Moskwie. 
okrzyki na cześć genialnego O godz:inie 18 minut 50 w 
kontynuatora nauki Lenina _ pl·ezydium ukazują się kierow 
Józefa Stalina. nicy partii i rządu powitani 

długotrwałymi oklaskami. 
W Warszawie 21 bm. odbyły Krótkie przemówienie wstęp st""-a soojalistycznego. 

W 29 rocznicę śmierci Wło­

'.lzimierza Lenina Zarząd Okrę 
gu Grodzkiego Towarzystwa 
Przyjaźni Polsko - Radzieckiej 

Referat 
0 

zyciu i twórczej się w zakładach pracy i insty- ne wYgłasza M. Szwernik prze-
. . . tucjach liczne akademie i wie- wodniczący Prezydium Rady 

pracy .. wodzi; z:wyc:ięskie~ Re- czernice poświęcone pamięci Najwyższej ZSRR. Wzywa on 
woluc11 PazdziermkoweJ wy_- wodza Rewolucji Październi- obecnych, by uczcili przez po­
głasza sekretarz . Kom. WoJ. kowej. Zebrana na akademii wstanie świetlaną pamięć za­
PZl'.'R w ~akoWle - Zenon załoga gazowni warszawskiej łożyciela Państwa Radzieckie­

w Łodzi zorganizował „Wieczór Wroblev11ski. w skupieniu wysłuchała refe- go Włodzimierza Lenina. 
wspomnień o Leninie", w sali Po przemówieniu delegacje ratu o życiu i działalności Wszyscy zebrani wstają. Uro­
Filharmonii Łódzkiej. W wie- składają wieńce u stóp pomni- Lenina, <> historycznych zwy- czysta akademia żałobna zo­
czorze tym udział wzięli przed ka. Przed pomnikiem i wokół cięstwach narodów radziec- staje otwarta. Sekretarz KC 
stawiciele KŁ PZPR, Rady cokołu rośnie stos wieńców. kich, które realizujqc jego Komunistycznej Partii Związ-

kt 
„ . k .

1 
Społeczeństwo Ziemi Krakow- wskazania budują w sWoim ku Radzieckiego Michajłow 

Narodowej, a yw1sc1 o lskiej wyraża hołd pamięci kraju komunizm. „Sprawdziły wygłasza referat poświęcony 
TPP-R. Lenina. się słowa Iljicza - zakończył 29 rocznicy zgonu W.I. Lerrina. 

wśród oklasków prelegent - Mówca kończy wzniesieniem 
Referat wYgłosił prze~ni- w sali Filharmonij w Kato- Polska jest dziś krajem wol- okrzyku na cześć Komunistyc.z ' 

czący zarządu grodzkiego wicach odbyła się akademia nvm i niezależnym, a n.aród nej Partii Związku Radziec-
RZYM. Dnia 20 bm. o TPP-R - Julian Kubiak. wojewódzka. Na akademii o- nasz złączony wieczystą przy- kiego, na cześć wielkiego kon-

godz. 15 rozpQczął się strajk Część artystyczną wypełniły becni byli czołowi przodowni- jaźnią z narodami Związku tynuatora dzieła Lenina, mą-

wyborczej 

Odznaczenie 
dr Timaszuk 
Orderem Lenina 

MOSKWA. - Jak podaje 
agencja TASS, prasa radziec­
ka opublikowała dekret Pre­
i:ydium Rady Naj'll."Yższej 

ZSRR o odznaczeniu Orderem 
Lenina dr Lidii F. Timaszuk 

za pomoc udzieloną rządowi 

w zdemaskowaniu lekarzy­
morderców. 

Eisenhower 
objqł oficjalnie 

urząd prezydenta 
NOWY JORK. Jak już donosi-

liśmy, 20 bJn. Eisenhower objął 

ur-..ąd pre.:ydenta sr,a.nów Zjedno­
cr:onycn po złożeniu przysięgi na 
ręce przewodmczącego sądu naj­
wYższego USA Wins<>na. Po ólkcie 
przys ęgi Elsenhowe.r wYglosil 
przemówienie. Przed tą ceremo­
nią najstarszy . wiekiem senator 
- Knowland (ze stanu Kallfo:·nla) 
preyjąl przysięgę od Richarda 
Nixona, który objął stanowisko 
wiceprezydenta. 

Po śniadaniu na Kapitolu. cpo­
~tym z przywódca.in1 kongresu, 
prezydent 1 wiceprezydent udali 
się do Białego Domu. przed któ­
rym odbyła się ~zygodzinna de­
filada. 

Po<1cz.as uroczystoSct objęcia sta 
!)owlska prezydenta obecnych by 
ło 76 ambasadorów 1 szefów misj1 
dyptomatycz.nycb, reprezentują­

'eych wszystkie kraje, z którym' 
Stany Zjednoczone utrzymują sto 
aunkl dyplomatyczne. 

U W AG A! 
KIEROWNICY 

I EKSPEDIENCI (TIU) 
sklepów spożywczych PSS, 

MHD. PDT I MHM. 
Czytajcie codziennie 

„DZIENNIK f,()DZKI" 
w którym zamieszczać bę­
dziemy do niedzieli 25 sty­
llZll;a br włącznie 

.Wykaz nagród 
pieniężnych . 

1 rzeczowych 
dla ekspedientów (tek) 

Szczegóły oraz informac.11' 
dotycząc-e ogólnołoozkiej na 
rady pod hasłem „O kultu· 
l"ę handlu" na stronie 5-tej. 

powszechny mas pracującycb cy pracy hut, kopalń i innych Radzieckiego buduje szczęśli- drego wodza i nauczyciela -
Rzymu i prowincji rzymskiej I występy zespołu Polskiego Ra zakładów pracy Górnego $lą- we życie i socjalizm. Niech J. W. Stalina. 
na znak protestu przeciwko dia, oraz studentów Państwo- ska. Uroczystość zagaH prze- wielka postać Lenina na wie- Obecni witają te słowa bur.z 
rządowemu projektowi „refor- wej Wyższej Szkoły Aktorskiej wodniczący ORZZ - Lenert, ki będzie symbolem brater- liwymi, długo nie milknącymi 
my" systemu wyborczego. i Państwowej Wyższej Szkoły po cz_Ym gło~ z_ab-:ał I sekretarz lst"."'a i przyjaźni narodu pol- oklaskami, dając wyraz gorą-

Kom1tetu M1eJsk1ego PZPR - sk1ego z narodami. Związku ]cej miłośCi do wodza po.'Stępo-
Strajk proklamowany przez Muzycznej. - Nowak. Radzieckiego". wej ludzkości J'Ozefa Stalina. 

Izbę Pracy prowincji rzym-
skiej trwał do północy, Udziałem w obchodach ku 

czci Lenina polscy robotnicy, 
chłopi i inteligencja pracująca 
dali wyraz swemu głębokiernv 
przywiązaniu i miłości do zwy_ 
cięskiej idei Len.ina - Stali~, 
idei, która wytyczyła naszemu 
na:rodowi drogę do niepodle­
głości, szczęścia i wspaniałego 
rozkwitu wszystkich dziedzin 
jeg<> życia. 

Zdrajcy narodu polskiego Jak donoSi. dziennik „Paese 
Sera", w wielu przedsiębior­
stwach Rzymu pracę przerwa­
li wszyscy pracownicy. Na 
przeciqg jednej godziny wstrzy 
mano w mieście ruch tramwa~ 
jowy i autobusowy. Mimo bru 
talnej ingerencji policji, na 
wielu głównycłt ulicach stolicy 
Włoch odbyły się demonstra· 
cje protestacyjne przeciwko 
reakcyjnej „reformie" wYbor­
czej. Studenci licznych uczelni 
opuścili wykłady. 

Dziennik „Paesę Sera" pod• 
kreśla, że strajk miał charak­
ter powszechny również w 
wielu miastach . prowincji 
rzymskiej. 

Rząd USA 
organizuje 
polowanie ..• 
na dezerterów. 

NOWY JORK. - Jak donos.i 
amerykański<. c:ll8.5opbmo woj­
skowe „Navy Airforco Jour­
nal" departament wojny USA 
wydał zarządzenie w sprawi~ 
wypłacania premii za ujęcie 

dezertera. 

Zarządzenie przewiduje, że 

osoba. która zatrzyma dezer­
tera lub też 'l!lrięźnia, zbiegłego 

z więzienia, otrzymuje 15 dola­
rów. Osoba, która odda dezer­
tera w ręce władz wojsko­
wych otrzymu.ie wvnagro­
jzenie w wysokości 25 dola­
rów. 

Powyższe zarządzenie wYda­
ne zostało w związku z gwał­
townie szerzącą się dezercją z 
szeregów sił zbrojnych USA. 

Z kr(lniki 
dyplomatycznej 

W ARS ZA W A. - W dniu 21 
bm. poseł nadzwyczajn:v i mi­
nister pełmimocnv Iranu w 
Polsce p. Ismail Medjdi zloźy! 
wizytę wicemiri•trowi spraw 

szpiedzy amerykańskiego wywiadu 
odpowiadaią przed sądem ,w Krakow~e 

Mieszkań<:y woj. krakowskie 
g-o uroczysc1e obch<>dzili 29 
r<>cz.n.ieę śmierci Włodzimierz.a 
Lenina. Dnia 21 bm. przed 
mu~m Lenina w Poroninie 
zgromadziły się liczne P.elega­
cje krakowskich zakładów 
pracy, przedstawiciele organi­
zacji społecznych i masowych 
oraz chłopi podhalańscy, aby 
złożyć hołd pamięci twórcy 
partii bolszewi.-Okiej. 

KltAKÓW (PAP). Dnia 21 bm, przed.Wojskowym Sąde~ 
Rejonowym w Krakowie rozpoczął się proces grupy szpie­
gów działających na. rzecz wywiadu amerykańskiego. Banda 
ta zorganizowana 2J0Stała na zlecenie monachijskiego ośrod. 
ka wywiadu amerykańskiego przez tzw. „radę polityczną" 
skupiającą · na emigracji wrogów i wyn;utków narodu pol­
skiego. 

Na ławie oskarżonych zasie­
dli główni przywód<:y i człon­

kowie tej bandy: ks. Józef 
I.elito, Michał Kowalik, ks. 
Franciszek Szymonek, Edward 

Chachlica, ks. Jan Pochopień, 
ks. Wit Bnyckl oraz słefania 
Rospond. 

Rozprawie przysłuchują się 
setki ludzi, szczelnie wypeł­
niający salę Domu Społeczne­
go przy Krakowskich Zakła. 
dach im. Szadkowskiego, ro­
botnicy, inteligenci, wojskowi, 
działacze katoliccy i inni. 

Powszechną uwagę zwracają do 
wody rzeczowe umle.s1'Czone na 
pOOium wokół stołu sędzio wskie­
co. 'Piętrzą się tu znalezione w 
mieszkaD.la<-b oskarż1>t1ych, a 
zwla.saeza w pl wniea.c.h i archi· 
wa.eh krakowskiej kurii, be:z-cenne 
dzieła s7Jtuki, stanowląice wlasno6ć 
oc6tnonaro.dow11, jak stare mało· 
wi-l!la. kis1ęgl. pasy &Łuckie. Obok 
nieb wi.dnieje broń - karabiny. 
a dalej grube paki<'tY dolarów i 
innych walut, Słój pełen złotych 
mon<!t, bliuterla, zlote ze-ga.rki, 
ll-c7lne kuponv materiałów t"'k· 
stylnych. kolekcje ga~~•nkowy<"h 
w6del<, won I llkierC.w, skrzynki 

' pap~ro.sów I wreszcie zawartość 
paczek zagranicznych. które sta­
nowłly jedni\ z form wynagro­
dzen1a. jakle za swój n·ikczemny 
proceder otrzymywali oskarżeni 
nd swych moeo<da-ów. 

Po ustaleniu personaliów 
oskarżonych i odczytaniu aktu 
oskarżenia (streszczenie poda­
jemy na str. 2) Sąd rozpoczął 
orzesh.tchiwanie oskarżonych, 

Pierwszy składa zeman.ia 
oskarżooy Michał Kow~llk. 

Oskarżony Kowalik, lat 39, 
syn handlarza, b. magazynier, 
wychowanek KSMM-u, do wi-
11y się przyznaje. 

Aparaty !otorrarJ..czne, zegarki ! Inne pn.edmi~ty 
u ks. Br~Y<: kiego Wita. 

znalezione 

Z napiętą uwagą słucha pu­
Jliczność zeznań Kowalika, od 
;łaniających całą ohydę · mo­
;alnego upadku te&:'O wytraw-

l nego agenta obcego wywiadu, 
historię jego zdrady i nienawi- • 
ści do własnego narodu. Już 
w roku 1940 Kowalik wstąp11ł 
do faszystowskiej organizacji 
NOW, gdzie przeszedł szkołę 
współpracy z gestapo .Tam już 
współpracował z Lelito i Ja­
ne:rn Szponderem. 

Po wyzwoleniu, jeszcze przed 
ucieczką Szpondera - mówi o.ska.r; 
żony - nie zweryfikowałem się, 
lecz trwałem nadal w konspira<?ji 
jako łączni.Je między Szpon<lierem 
a Leli to. W 1947 r. stawiłem się 
prze<I kom .sją amnestyjną, ale 
tylko 2 dzialalności oJrnpacyjnej. 

W roku 1&50 Szponder nawi!łZał 
z os.karżfinym Kowalikiem kores 
pondencję, początkowo noszącą 
cb.arakter zupełnie prywatny. Na­
stępnie jednak w listach jego po­
jawiły się pytarna coraz. bardziej 
noszące charak~er wywiadowczy. 
W 19ól. roku oskarżony stał jut 
calkow1cie na usługach wywiadu 
amerykańsk -ego i Szponder prze 
kazywał mu dokładne polecenia 1 
instrukcje. 

„Polecił ml - mówi oskart.ony 
- werbowanie ludzi do s!atiki 
szpiegowskiej, pO•Jczyl mnie jak 
mam posługiwać się tainopisem I 
jakie.i treści meldunki mam mu 
posyłać. Od tego czasu do chwil! 
mego a•resztowania - zeznaje da­
lej oskarż<>ny - wysłałem do 
ośrodka monachijskiego meldun­
ki o sprawach gospodarczych, po­
lttycznych I wojskowych, z11wute 
w 28 listach I 13 ks'ążkach, pisa­
ne atramentem sympatycznym. 
Instrukcje od Szpondera otrzymy 
walem listownie I w pacz;kactl 
odzieżowo-żywnościowych, w pu­
szkach blaszanych rzekomo z 
kompotem. w których w rzeczywi 
stoścl znajdowały się in'ńrukcje, 
pisma emigracyjne, środki słutą­
re do tajnopisa.ila ora,z pleni4j­
dze, Za swoja działalność otrzy­
małem z ośrodka monachljokle?.o 
wynagrod::enle w wysokoścl J& 
'Ys. złotych". 

.część ty<:h pieniędzy oskużony 
uzy! na opłacenie podległych so­
bie szpiegów. 

W dalszym clągt• ze.:nań oskar­
tony Kowalik cynicz11ie stw"er­
dza. iż szpiegowska swa robotę 
•ep;ej by jeszcze zorganizował, 

~dyby udało mu się osiedlić na 
Ziemiach Odzyskanych. w czym 
otzeszltodzily mu władz.e l>ez,pie­
czeństwa. aresztując go. 

I ~agranicznych Marianowi Na-
---..._ .............................. ~' szkowskie:rnu. CAF. (~oz.prawa trwa), 



• 

Przy czynnym i moralnym poparciu kurii kral~owsl{.iej 

szajka szpiegów zdradziła swój kraj za judaszowe srebrniki 
KRAKÓW. - Odczytany w 

pierwszym dniu rozprawy akt 
oskarżenia stwierdza m. in„ 
że w chwili, gdy naród polski 
zjednoczony w twórczej po­
kojowej pracy realizuje w iel­
kie dzieło Planu 6-letniego 
dla ugruntowania niepodległo­
ści naszej ojczyzny, dla pod­
niesienia dobrobytu mas pra­
cujących, rozwoju gospod ar­
czego i kulturalnego kraju, 
gdy wraz ze wszystkimi naro­
dami miłującymi pokój doko­
nuje wielkiego wysiłku dla u­
mocnienia pokoju na świecie 
- w t„ m samym czasie zgraja 
imperialistów amerykańskich 
i ich agentucy usiłują we 
wszelki sposób przeszkadzać 
tej pracy i korzystając z po­
mocy wyrodków i zdrajców -
przygotowują nowe zbrodnie 

Akt oskarżenia kiem tzw. „skrzynki przedmio 
towej" w kościele św. Krzyża 
na Górze Obidowej koło Rab­
ki Zdroju. „Skrzynka" ta mia­
ła służyć osk. Lelito i innym 
członkom bandy szpiegowskiej 
- z którymi Lelito utrzymy­
wał już wówczas ścisły kon­
takt, 1 z których część zwer­
bował do bandy na terenie kra 
kowskiej kurii metropolitalnej 
- do przekazywania informa­
cji szpiegowskich za granicę w 
v.rypadku zerwania łączno.<\ci z 
o~roctkiem wywiadowczym -

w procesie agenł6w wywiadu USA 
przeciwko wolnbśći i niepo­
dległości naszego narodu. 

Imperialiści amerykańscy 
dla swych celów organizują i 
posługują się szeroką siecią 
szpiegowsko - dywersyjną, re­
krutującą się również z emi­
granckich szumowin krajów 
demokracji ludowej. Poważną 
pozycję wśród nich zajmują 
ośrodki szpiegowskie stworzo­
ne spośród zbankrutowanej 
?olskiej kliki kapitalistyczno­
obszarniczej, jak: sosnkowscy, 
andersy, bieleccy, bererow­
scy, białasy, zaremby, miko­
łajczyki, papee 1 inni. 

„Rada polityczna" 
i iei szpiegowskie zadania 

politycznej" stoi zna.ny zdraj­
ca klasy robotniczej Tomasz 
Arciszewski. 

n.a Sz.pondera - obecnie człon 
ka monachijskiego ośrodka 
szpiegowskiego. Była to kon­
tynuacja współpracy tej bandy 
z gestapo - wspólnych mor­
derstw dokonywanych w la­
tach 1943 - 44 na działaeżach 
demokra-t:vcznych. 

Ta sama banda już w roku drogą poczt()IWą 
1946 pod dowództwem ks. Le- · 
lito dok ł d. W związku z rozszerzaniem 

ona a szeregu napa ow się pracy szpiegowskiej i za-
terrorrstyczno - rabunkowych. dań stawianych przez wywiad 
W, k~cu 1946 r. ?~nda została amerykański - ks. Lelito, pn 
zhk"'.'1dowan~, a JeJ .org~nizato stanowił szerzej korzystać dla 
rzy t przyw_ódcy ~c1ekh .. Jan swej siatki szpiegowskiej z ma 
Szponder zbiegł melegali:1e za teriał.)w zbieranych przez ku­
g~anicę, a ks. Józef Lelito za rię i zwerbował w tym celu 
wiedzą krakowi>kiej kurii me_ notariuszy kurii ks. k~. Pocho­
tropolitalnej ukrył się na tere- pienia i Brzyckiego. Ks. Lelito 
nie Ziem Odzyskanych, gdzie zależało w szczególności na wy 
pod fałszywym nazwiskiem korzystaniu sprawozdań otrzv­
sprawował nadal funkcje ka- .manych przee kurię z pro­
płańskie. W 1947 r. ks. Lelito bostw i dziekanatów. w których 
ujawnił się, n.ie zrezygnował oprócz wiadomości kościt'lnych 
jednak z dalszej WTogiej dzia- wiele miejsca poświęca się po­
ł.alności. Do pracy szpiegow- dawaniu wiadomości dotyczą 
skiej zwerbował go pracujący ~ych stosunków politycznych 
już w amerykańskim ośrodku 1 gospodarczych z terenu. 
szpiegowskim Jan Szponder, Ks . . Lelito wspóln~e z ks. Szy 
który zwerbował również o- monk1em przekazali do ośrod­
skarżonych Chachlićę, Kowa- ka w~riadow~zego ponad .10 
lika i szereg innych osób. rapor!o?' zawierających. Wl~-

domosc1. stanowlace taJetnm-

Do takich ośrodków należy 
zorganizowana za granicą i 
finansowana przez wywiad 
amerykański tzw. „rada poli­
tyczna", która opierając sl:i na 
niedobitkach klasy kapitali­
styczno-obszarniczej, w powią 
zaniu z prowodyrami reakcyj­
nych ugrupowań politvcznych 
i z reakcyjną częścią kleru u­
prawia na terenie kraju.dzia­
łalność szpiegowską i dywer­
syjną dla swoich mocodaw­
ców. 

Dla uprawiania swej an-
typaństwowej, zdradzieckiej 

„Rada polityczna" posiada 
szereg placówek, podporząd­

kowanych tzw. „wydziałowi 
krajowemu". Na czele „wy· 
działu krajowego" stoją Ed· 
ward Sójka (SN), Franciszek 
Białas (WRN) i Jan Zenczy­
kowski (NID). Siedzibą takiej 
placówki podporządkowanej 
„wydz. krajJwemu" jest Berg· 
Krels Stamberg pod Mona· 
chium. 

Jednym z etapów prowadzo- cę państwową. Za swą pracę 
nej ptzet ks. Lellto działalno- szpiegowską otrzym11ł znaczne Na 7AJęcJu: wikary paratil Ra,.bka.-Zdr6J k.s. Lelito Jl"net pny 

ści szp.iegowskiej było zorgani-1 sumy pieniężne oraz sze„eg środkach techn>oznyoeh, który~~w:::J.uglwal się w pracy w:rwta-1 
żowame w :naJU 1952 r wspól wartościowych paczek z Nie- CAF 
nie z oskarzonym ks. Szymon- miec zachodnich i z Londynu. --------------------------

działalności „rada polityczna" Działalność placówki polega 
utworzyła szereg ekspozytur i na prowadzeniu wyWiadu w 
delegatur, poprzez które pro- Polsce Ludowej w oparciu o 
buje docierać do kraju, •ver- tzw. punkty informacyjne. 
bować wśród wyrzutków spo-
łeczeństwa _ szpiegów, dy- Placówka tł jest na usłu· 
wersantów i terrorystów oraz gach amerykańskiego imperi.a­
pośredniczyć w przekazywa- lizmu. Amerykanie, kierując 
niu wywiadowi amerykań- jej robotą dostarczali instruk· 
skicll podżegaczy wojennych cji szpiegowskich, które róż­
informacji szpiegowskich. nymi drogami puesyłane były 

„Rada polityczna" składa do kraju. Amerykanie dostar· 
się z najbardziej zajadłego i czali również placówce w 
wrogiego Polsce Ludowej ele- Berg i kurierom fałS2ywych 
mentu, znanych powszechnie dokumentów i pieniędzy w do­
zdrajców narodu polskiego. larach, w złotych polskich i 
Głównymi „reprezentantami" markach niemieckich. Dano 
są przedstawiciele tzw. „Stron· również ha~ła na wypadek z.a. 
nictwa Narodowego", Bielecki trzymania przez. policję nie­
i Berezowski, 'WRN·u, Zarem- miecką. W tych wypad.kach 
ba i Białas, piłsudczykowskie- szpiedzy z „rady po_lltycznej" 

• go NID-u. R. Piłsudski i żądali, by ich dostarczon_o do 
część PSL-u odłam bankrutów military police, skąd byli kie· 
politycznych Korbońskiego i rowani od C. I. C. i stamtąd 
Bagińskiego. Na czele „rady zwalniani. 

Kryminaliści 

na usługach 
i b. hitlerowcy 
wywiadu USA 

Amerykanie rozciągali kon­
trolę nad pracą placówki „wy· 
działu krajowego" poprzez pla 
cówkę swą w Monachium, 
gdzie na czele sekcji polskiej 
stał Amerykanin ps. „Al" ma_ 
jąc do pomocy Amerykanów 
ps. „Bill", „K.arl", Bernard 
ps. „Leon". Amerykańska pla 
cówka jest podporządkowana 
komendzie swojej we Frank 
furcie nad Menem. 

W pracy szpiegowskiej po­
sługuje się „rada polityczna" 
elementem kryminalnym nie­
zależnie od narodowości. Nie 
brak tam byłych hitlerowców 
I SS-owoców. 

Taka np. Imhof Margot zam. 
w Berlinie pseudo „Ingrid" 
występująca również pod naz­
wiskiem Margot Stil jest zna­
ną nazistką b. czł. N.S.D.A.P. 

Albo Imgard Geizłer ps. 
„Charlotte" Berlin - nazistka 
czł. N.S.D.A.P., b. sekretarka 

Goebbelsa. Podobnych osób ta 
szajka sz.piegowska posiadH 
znaczną ilość Obok tych na­
zwisk, widzimy takie postacie 
„Pblaków" jak Szponder Jan, 
który werbował i utrzymywał 
kontakt z oskarżonymi. 

„Tak oto - stwierdza akt 
oskarżenia - ekspozytura „ra­
dy politycznej" - monachij­
ski ośrodek szpiegowski, była 
o:ganizatorem, mocodawcą, 
odbiorcą materiałów szpiegow­
>kich. dostarczanych za „ju­
danowe srebrniki" przez sto­
jącą przed sądem Polski Ludo­
wej szajkę szpiegowską". 

Do bandy szpiegowskiej zo_ 
stali zwerbowani m. in. znaj­
dujący się na ławie oskarżo­
nych księża, członkowie kurii 
oraz wych-Owankowie Katolic­
kiego Stowarzyszenia Młodzie­
ży Męskiej, a zarazem człon­

kowie faszystowskich band 
„Narodowej Organizacji Woj­
skowej". 

Bogata przeszłość 
osk. Józefa 

przestępcza 

leli to 

Zdraicy za iudaszowe srebrniki 
Kiedy władze bezpieczeń- meldunków szpiegowskich, do­

stwa wpadły na trop szajki tyczących m. in. obiektów woj 
szpiegowskiej, ks. Lelito był skowych. Jednocześnie zwerbo 
przekonany, że uniknie odpo- wał on różne osoby do pracy 
Wiedzialności, podobnie jak u- szpiegowskiej. Za swą niecną 
dało się rriu to w 1947 r., kiedy robotę otrt.ymał on, podobnie 
za wiedzą i aprobat~ kardyna- jak Lelito - znaczne :rumy 
ła Sapiehy i ówczesne-go kan- pieniężne oraz paczki warto­
clerza kurii krakowskiej ks. ściowe. 

Mazanka pod fałszywym nazwJ. OSK. KS, FRANCISZEK 
skletn zbiegł i ukrył się na SZYMONEK _ wikariusz w 
Zh~miach Zach~nich. 'V!e ":'l'~e Rabce, z.werbowany został do 
śnm 1952 r. Lehto w s1edz1b1e bandy szpiegowskiej "':>rzez 
krakowskiej kurii metropolita! osk. ks. Lelito. Szymonek u­
nej ~rzeprowadzi! rozmowę z dzielał osk. Lelito informacji, 
ks. biskupem Stanisla:vem Ro- które ten przesyłał za granicę 
spond~m, kt_óre~o pomformo- oraz pomagał mu rozszyfro­
wał, Iz obawia się aresztowa- wywać listy zza granicy i prze 
nia za przekazywanie P'.zy po- syłać meldunki Wywiadowcze 
m?Cy taj.nego pisma wiadomo do ośrodka monachijskiego. 
ści do osrc;><i'k~ wywiadowc~e- WspółdZiałał również z Lelito 
go za .gr?m~ą 1 dlatego pr?s1 ~ w zorganizowaniu „skrzynki 
przemes1eme z Rabki do mneJ dm' t "' kościele 
parafii W tym samym mle- prze 10 ~weJ w 
siącu przeprowa'1zil Lelito roz św. Krzyza koło Rabki. ')t~zy 
mowę w miejscowości Niedź- mal on od osk. Lelito 10 tys1ę­
wiedź pow. Llmanow<1 z ks. cy zł. 
arcybiskupem Eugeniuszem Oskarżeni: KS. JAN PO­
Baziakiem. któremu również CHOPIE!l I KS. WIT BRzy. 
przedstawił swoją sytuację i CKI - notarius:r.e kurii me­
prosił go o przeniesienie na in tropolitalnej w Krakowie -
ną panfle. Ks Lelito podał obaj znani dobrze ks. Lelito 
arcybiskupowi 1ako motyw ze swe.i wrog!ej postawy wo­
prośby o przeniesienie fakt, iż bee państwa i ze sprzedajno­
obawia się aresztowania za ści wobec imperialistycznego 
~wą działalność szpiegowską. Zachodu, zostali przez niego 
Ks. arcybiskup Baziak nie ra- zwerbowani do bandy. Współ­
dził mu przenieść się natych- działali oni z ks. Lelito w ro­
mia5t, co mo.;.t> wzbudzić po- bocie szpiegowskiej, udzlela­
dejrzenie władz bezpieczeń- jąc mu informacji, stanowią­
stwa i obiecał, że przy najbliż cych tajemnicę państwową i 
szej okazji 1 '!przyjających wa wykorzystując do tego ~elu 
runkach przeniesie go na inną sprawozdania otrzymywane z 
placówkę. probostw i dziekanatów. 

OSK MICHAŁ KOWALIK Bogatą wzeszłość ma za so­
wycho.;..,,anek Katolickiego bą osk. Wit Brzycki. Już w 
Stow. Mlodzie:!:y Męskiej prze- 1939 r. był on znienawidzony 
szedł szkołę zdrady i współ- przez swoich parafian w 
pracy z gestapo w fa<izystow- okolicach Białej za popie­
skiej organizacji NOW, a po r~nie osiadłych tam niemlec­
wyzwoleniu kontynuował dzia ~ich kułaków. W okres!~ 3WO­

łalność bandycką. Został on 1ej pracy w kuriJ atał s1e jed­
również zwerbowany do pra- nym z głównych spekulantów. 
cy w amerykańskim ośrodku paskarzy i czarnogiełdziarzy 
wywiadowczym przez Jana Wspólnie z b. kanclerzem ku­
Szpondera. Kowalik już w po- rii Mazankiem uprawiał on 
czątkach 1951 r. wyraził zgodę spekulację m. in. walutami i 
na współpracę z ośrodkiem mo --:lotem. W jego mieszkaniu w 
nachijskim, zobowiązując się. czasie rewizji wykryto olbrzy­
w zamian za wynagrodzenie. mią ilość cennych specyfików 
przekazywać informacje doty- leczniczycH. materiałów tek-

Osk. J6zef Lelito, który z się walki 0 wyzwolenie Pol- czące zagadnień gospodar- stylnych. pa&karskle zapasy 
· · k k ki · k r ski·, a nl·edobi'tki wehr ...... achtu czych, politycmych i wojsko- cukru, mydła, win. likierów 

rarruerua ra cws eJ ur 1 111 wych z terenu Polski. Kontakt z wódek, a także wiele zlotvch 
metropolitalnej był opiekunem i gestapo grasowały W w<>j. osk. Lelito nawiązał Kowalik zegarków. aparatów fotogra-
Katolickiego Stowarzyszeni<i krakowskim i mordowały lud_ we wrześniu 1951 r. na terenie fic7.nvch itd. 
Młodzieży Męskiej na woje- ność polską, banda gestapow- kurii krakowskiej. Polnformo- OSK. EDWARD CHACHLI· 
wództwo krakowskie, JUZ w sko-eneszetowska, któr~j jed- wał go 0 swej szpiegowskiej CA _ działalność szpie11:ow· 
okresi~ okupac]i był wsp~ł~ nym z hersztów był Lellto, '.'""8- działalności. Lelito ze swej ską w powiązaniu z ośrod 
organizatorem faszystowskleJ mordowała dwóch AL-owcow strony oświadczył Kowaliko- kiem monachijskim prowadz' 
b.~ndy NOW. W dwa dni po z oddziału Martyny, rannych I wi, że również współpracuie z już od listopada 1950 r. W cz;i. 
wyzwoleniu województwa kra w bojach z Niemcami. Banda ośrodkiem monachijskim. Ko- sie swojej działaln~cl Chach-
kowskiego, gdy jesz"ze toczył:,,. działała pod dowództwem Ja- walik przesłał za granicę 28 lica przesłał za granice za po-
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mocą szyfru i tzw. pisma uta-1 cjalne podziękowanie z zagra 
jonego 12 meldunków wywia- nicznego ośrodka wywiadow• 
dowczych, dotyczących m. in. czego. 
obiektów wojskowych, stanu Chachlica to syn b. prz~ 
dróg bitych i kolejowych OTaz downika policji granatowej, 
innych zagadnień stanowią- wychowanek Katolickiego Sto 
cych tajemnice państwowe i warzyszenia Młodzieży Męs• 
wojskowe. Ponadto wysyłał kiej i b. członek faszystow• 
041 zmyślone informacje szka- skiej organizacji NOW. 
lujące stosunki w Polsce Lu- OSK. STEFANIA ROS ... 
dowej - dla prasy 1 radia za POND, lat 22 zwerbowana do 
granicznego. Chachlica wer- bandy szpiegowskiej na pole­
bował również na .terenie Rze cenie Jana Szpond.era -prze• 
szowa i Krakowa różne osoby kazała innemu szpiegowi ksi~ 
do pracy szpiegowskiej. Otrzy dzu Józefowi Fudalemu m. in. 
mal on za swą pracę szpiegow instruk,cje szpiegowskie, środ 
ską 12 tys. zł w gotówce oraz ki chemiczne dla pisania li­
szereg wartościowych paczek. stów pismem utajonym oraz 
Chachllca otrzymał za swą 10 tys. zł. 
działalność szpiegowską spe-

W kurii 
znaidowali 

metropolitalnei szpiedzy 
wszechstronną pomoc 
i opiekę 

Całej tej niecnej robocie 
amerykańskich SZPiegów 
agentów, prowadzonej m. in. 
przez księży w interesie :m­
perializmu amerykańskiego i 
Watykanu - sprzyjała panu­
jąca w krakowskiej kurii me­
tropolitalnej atmosfera zdecy­
dowanej wrogości wobec prze 
mian dokonywających się w 
Polsce Ludowej. Kuria \kra-

kowska łamała świadomie i 
stale porozumienie między 
rzadem i episkopatem. 

ó bezpośrednim powiązaniu 
niektórych kierowników ku­
rii z reakcyjnymi ośrodkami 
świadczy szereg dokumentów 
skrupulatnie ukrywanych w 
aktach kurii a pochodzących 
z podziemia i antypolskich o­
środków zagranicznych. 

Przykrywka dla antypolskiei 
działalności i giełdziarska melina 

Zdając sobie sprawę z ol­
brzymiego wysiłku łożonego 
przez Państwo Ludowe na wy 
chowanie i nauczanie młodzie 
ży kierownicy krakowskiej 
kurii wszelkimi sposobami u­
siłowali odciągnąć choćby część 
tej młodzieży od budowni­
ctwa socjalistycznego, od na­
uki i pracy. wykorzystując 
różne katolickie organizacje i 
stowarzyszenia do walki z u­
strojem ludowym dla wycho­
wania młodzieży w duchu nie 
nawiści do ustroju Polski Lu­
dowej. Pod płaszczykiem dzia 
łalności w Katolickim Stowa­
rzyszeniu Młodzieży Męskiej 
i żeńskiej oraz w kołach ró­
?:ańcowych zb~odnicze elemen 
tY werbowały młodych ludzi 
do band. celem organizowa­
hia napadów rabunkowych i 
>nordów politycznych. 

Kuria biskupia stanowiła 
'lie tylko przykrywkę i bazę 
1 1~ r>olitycznej, wrogiej anty­
laństwowej działalności. Sze­
·eg osób na najwyższych sta­
'1owiskach w kurii zajmowało 
sie I>rzez dłu~ie lata giełdz.iar 

skimi transakcjami, handlu­
jąc dolarami i złotem, kupu­
jąc i sprzedając je na czar­
nym rynku. Przez dłuższy 
czas na czele tej „akcji" stał 
b. kanclerz kurii ks. Mazanek, 
znany wśród księży pod r.a­
zwą „król gieldziarzv". 

Spekulacyjny handel dola­
rami i zlotem prowadzony był 
przez niektórych pracowni­
ków kurii przy akceptacji ks. 
arcybiskupa Baziaka. W piw­
nicach kurialnych znale::iono 
m. in. przeszło 35 tys. dola­
rów i około 5 kg złota i in­
nych walorów. 

„W tej atmosferze - stwler 
dza akt oskarżenia - w atTno 
sferze przestępczości, zakłama 
nia i zdrady narodowej znaj­
dowali moralne poparcie w 
kurii krakowskiej członkowie 
zlikwidowanej przez władze 
bezpieczeństwa organizacji 
szoiegowskiej wywiadu ame­
rykańskiego. który próbuje 
niszczyć wszystko co nasz na­
ród tworzy sw~ pokojową 
pracą'\_ 
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!. cyklu: Rozmowy z pnyfacielem -
Trzeba patrzeć dalej 
Idę wczoraj rano ulicą Na- czyi się proees oclwrotn:r: pne­

l'Utowicza. Nagle zatrzymU pompowywanle części dochodów 
Je · kla6y robotnl-czej do W'SI, gdzie 

d . mnie kolega z ławy stu- dochody te głównie zasHaly ko­
..:.,nltck1ej JureY- K. - dziś czło- tak6w I zamożnle.tszych średnla-

działu dochodu narodowego -
jest uchwała o regulacji cen 
i płac. 

Bony są bowiem Jak plaster, któ­
ry przynosi ulgę, ale n.le le~y sa­
mej choroby, przeciwnie - dłuż­
sze utrzymywanie systemu bono­
wego rodz! trudności l staje się 
hamulcem rozwoju gospc,darczel(o 
przynosi szk~ę naszej iro~podarce 
narodowej i interesom mas pracu­
jących. 

e na stanowisku. ków. dvsponuJa„ych największy 
- ?<lo · · k 1 d · t ml nadwyi;kam! iowuowyml, ra 1 co, Ja wyg ą ac1e e- częśt zaś omadała w klemenltth 

~~dziennikarze? Przy wpro- ltapltall.stów miejskich. któny 
8Y

11tZliniu bonów pisaliście. że znów się MJ'Will 1 zaczęli ob· 
r„s ein bonowy jest dobry, a te rastat w Wuszez._ 
„z Co? że zły, prawda? Jezeli Skłoniło to partię do szeregu 

o łl'I kroków - Jak C'lleśelowa regla· 
tystnie chodzi, to juz w~lę t.en menta·cja 1 wprowatblf'-nte cen 

Co się tyczy zaś sprawY za­
opatrzenia bonowego, to po­
zwól Jureczku, że przypomnę 
ci nauki, kltóre wszak razem 
pobieraliśmy, mówiące, ze 
kaida prawda jest konkretna, 
uwarunkowana względami cza­
~u i miejsca. 

I>e etn bonowy, przynaJmnle' komercyjn;rch. Przystąpiono tez 
_ \\'ną ilość produktów otrzy- do rozbudowy dostaw 0<bowi11zko Nikt nie twierdzll, :!:e system bo­
•••Yw wych. JednOC'lleśnle ro'l>Szerzona nowy jest dobry Katastrofalna 
~ , ałern po nizszej cenie, a została wydatnie kontrakt.ac.la 1 susza jesienią 19!>1 r .. która spo-

• Jak Uważasz? usprawniona 'lief handlowa. Wodowała zmnjeJSZenie pl<>nÓW 
• • • 1 Wszy-st.ko to znti<!na do wvT6w· ziemniaków, buraków, warzyw i 

Z!! nanła nlei>rawldłowośct powsta- kasz - wpłynęła na spadek do-
l'a am Jurka K- od wielu lat, tych w obr0<:le t.nwa.rowym mle· staw artykułów rolnych na rynek, 
łl'llzein ze mną odbywał studia. dzv mlasi..m I wslJł·- Dalszv wzrost cen wo1norynko-

ał za · k t.o · mó Je6t na"1<ym obowlazkił!lll la- wyeh na artykuły pierwszej po-'Vi wsze - Ja się - godzit 1 nsuwat ws7.elkle zakł6- trzeby, potęgowany przez roz-
Zał - „jasno W głowie" Nale- cenla gosp<>dareze, które daj~ wydrzoną spekulację 1 wrog,a plot-
st dzawsze do grupy zdolnych sle w" znaki klasie rob&tnlttel kę, przysporzył jeszcze dochodów 
C)\I entów, a i p?źniej w pr~.- cho-dzf Jednak " to, aby lecz:.-1~ zamożniejszym ch?opom 1 speku· 
... 

1 
zawodowe]· cieszył się opl· nie tylko ohjawv. 1 .... , równtd !antom kosztem uszczuplenia do-

" ą I przyczyny tYcll zaklooeft.„" c,hodów klasy ro-botniczej Jedy­
\lviekZdolnego i ro~mnego77,zło- I wl'aśnie. mój przyjacielu, nym wyjściem z ówczesneJ svtua­
~t a. „Co mu się stało. - ~~Iszvm wvraT.em dążenia rzą- ej! było wprowadzenie systemu 
,.'Pr~rn. s::im siebie. V: m.vślach. ~u do usunięcia 111'kłóceń na bo:~:;g~~g<>t'lzlły trodnn~ct w za· 
brz eciez on. powinien to do- rynku f d() sprawiedliwego po- opatrzeniu, ale I-eh nle1 urnn~1~-

e rozum1ec!". -----------------------------
• • • 

C Otóż mój drogi Jureczku. 
zy P . -l'a am1etasz ow mrozny po-

ki~ek styczniowy 195 I roku, 
dZi d.y mgła zalegała uhce Ło­
de' a my obaj - wówczas ,;tu­
szi7~ ostatniego .roku studiów 
cza,rnv razem ulicą Narutowi­
•·az· Czy przypominasz sobie 
ka lllowę, jaką wówczas - kil­
ni tygodni po wymianie ple­
l>r'ldzy - prowadziliśmy? Czy 
nu2~Pominasz sobie. że konty­
n \IJąc dyskusję prowadzoną 
ltla seminarium - wyjaśniałeś 
d~? sluszność pociągnięcia rzą-

lv~:lerdziłeś wówczas, że można 
.\Je llawa~ róźne światopoglądv. 
ł'zą111l 1 • można odmówić nas:.emu 
dąte~~i żelazn<lJ konsekwencji w 
'lveg U do de>k<>nania S'Prawledll· 
"ee 0 Podziału dochodu naro<lo· 
te o, Tłumaczyłeś mi wów„zas. 
"'' lak długo Istnieje prywa.'tna 
di:ullSlloś~ środków prDduk<>jl. jak 
~.:o tst.niele gosp<>darka drobno­
Je ar<>wa na wsi, a bandel nt• 
i. 8t catkowtde us.pol«.zniony -
eh~ długo tstnlefa możlfwośd pne 
rod l'tywanla cześct do<"hodu na· 
Jac 0wego naleźn"Jl'O masom 11racu 
•t:v hii pnez elementy kapitali· 
O~n„ I ~pe-kulan<'kle miast I wsi 

ta etwe-•o ćlnfa upłv-nełv dwa la-

W kopalni siarki 

Rob<>tnley <1ycyll~ ko·palnl slal"lol cłe,rplą -z powodn <>krut-
nego wyzysku l<apitalistyeznego. 

Kompletny brak elenien t.arn,·eti warunków llig ieny I b~pl~ 
czeństwa praey Je.il nrz:vi·zyna lieznych śmiertelnych wypa<l.ków 
l eiężki<'h ~horólJ, ..Puwodowan ych trującym! wyziewa.ml, 

Na zdjęciu: r<>botniey k0<palnl siarki n.a svcylld. 
Fot - CA!' 

Juliusz Wil.loume 
docent Uniw. Łódzkie~ 

Wiesz o tym dobrze, Jurecz­
ku, ze wprowadzenie bonów 
nie zatrzymało wzrostu cen 
wolnorynkowych. Ceny te da­
lej podnosiły się w górę. prze­
wyższając nieraz paro}l:rotnie 
ceny bonowe. 

Sprzyjało to dalszemu roz­
szerzaniu się spekulacji, dal· 
szemu bogaceniu się kapitali­
stycznych warstw wsi t miast 
kosztem ludności pracującej, 
kosztem państwa. Wieś. sprze­
dając na wolnym rynku swoje 
produkty po wysokich, rosn1t­
cych wciąż cenach. równocze­
śnie wykupywała w sklepa·ch 
uspołecznionych towary prze­
mysłowe i artykuły rolne po 
stosunkowo niskich cenach pań 
stwowych. Znany np. jest wy­
padek, że chłop sprzedał w No-
wym Sączu 8 i pół wianka 
czosnku (po 10 główek w każ­
dym) po 100 zł. za jeden i za u­
zyskaną kwotę nabył w pobli­
skiej snółdzielni ubranie za 
850 zł . W ten sposób wieś po-

i woli „pożerała" miasto. 
Temu przeciwdziała uchwa-

l la rządu w konsekwentnym -
powtarzam ciągle two.ie słowa 
- dążeniu do sprawiedliwego 
oodT.iału dochodu narodowe-
go 

· Czyzbyś ty tego nie rozu­
miał? Trudno mi w to uwie­
rzyć. 

Trzeba patrzeć dalej. A pa­
trząc dalej - dostrzezesz real­
ne korzyści, jakie uchwała rzą 
du przynosi masom pracują­
cym. dostrzeżesz wspaniałe per 
qpektywy rozwojowe naszej go 
~podarki narodowej, dostrze-
~esz olbrzymi wzrost d<>brobY­
tu najszerszych warstw nasze­
go społeczeństwa, który przy­
'1iesie realizacja wielkiego pro 
'5ramu Frontu Narodowego. 

MARIAN BIELECKI 

ł.~ ~1eJe 'lłe " naszVm kraju 
ł\. leniło . Mas"V orat"u:fa~P w 7.DOj­
•~ t!'udzil' codzlenn...., budt11 
•1> 6J kraj, rozwija sle nasza l?O· 
lln0dal'ka. cod7.leun1~ nieomalż• 
lll~•ł:rwaja mt'ldunł<I o 11ruchomie 
"'zt llowy.-b hal produl<<'Ylnv<'h . 0 
łlzi ·~IP produkcji. " DOWV<>h 

1t 1ntcach mles•lrnnlowych IM. 
l'llto1' nas'lym żvch1 wiele ste """'" 
Jare« l.Jkońrzvli<mv srudia, tv flb · 
łll:l'~l lloważn• •t.anowlsko w pnf'­.,..,,,.,,.e. a .1a zo•tałem dz1Pnn1'ka­
dzt,1 'WleJp pruz ten e7.as wl­
łe111 ~lll. wt~ln sprawom i>rzvlr7a­
e~ą1~' z bliska 1 coraz l•Diel 7.3· 
ltci,1 rozumt•I' tł' nauki, które 

K 
ró'testwo Polskie w Po­
lowie XIX w. przeży­
wało okres stosunko­
wo bujnego rozkwitu 
zvcia gospodarczego I 
społecznego. W ośrod-

tac>t przemysłowych <Warsza­
wa. Łódź. Zyrardów. Dąbro­
"".a), sln1piałv sie masy robot­
me~e, PO<'hodzące przewaznle 
?. b1edotv wiei•kiej, którą de­
~ret 1807 r obdarzając wolno­
•c1ą osobistą. pozbawił ziemi 
"Ta Poczat~u siódmego dzie~ie­
njolecia ub. wieku kryzys go-
5Podarczy spowodował w :<.ró­
lestwie bezrobocie oraz wzrost 
niezadowolenia wśród mas 
pracujących . Drobne mieszczań 
'two I zubożała szlachta. ~gru 
oowane w ~tronnictwie Czer­
wonych stanowiły zyWioł naj­
bardziej postępowy i rewolu­
cyjny, który w 1862 r. wyłonił 
w Warszawie Centralny Ko­
mitet Narodowy. Natomiast 
'rnnserwatywne koła szlachtv 
'Jb~zarniczej dla obrony swych 
interesów kla50wYCh skupiły 
się w stronnictwie Białych. 

Powstanie styczniowe 

l ~~"lihnv ,,. e>.a~I<> ~,...ittńw 

r:>o d.Oto spotkaliśmy Sit; znów 
c~ \l.>6ch latach w mroźny sty 
tejż:\l.ly Poranek 1953 roku. na 
1 ltu 88~ej ulicy Narutowic~a 
'Wien1 !'o.oJernu wielkiemu zdz1-
t~y c~ -. ty, zdolny. inte!ige~­
s1en1e 0\Viek narzekasz na zme 

Otót systemu bonowego! 
'reort lllój drogi przyjacielu! 
kryte;i tródeł powstawania 1 
r~owea Podziału dochodu na­
llie &orgo. znasz niewątpliwie 
się, ~„ ZeJ niż ja i wYdaje m1 
nie t;b1śinieszne jest tłumacze 
dnia 3 e, że uchwała rządu z 
tnnYln ~tycznia br. jest niczym 
tnYln dl~k dalszym konsekwen 
~~ ti~~ti:iem do sprawiedli- 0 SKonczENIE SPRAWY 

Weg0 z1ału dochodu naro- WŁOSCIAŃSKIEJ 
Przei;:i ' o którym mówiłeś mi • 
rnu1 .._eż iesz d 1 t t Dla wz'bycia s~·ę elementow · u cze wa a a e· . 
UdoJ.n)ateg0 zamiast moich me ,rewolucyrnvch rz d carski za-
że Dr eh sformułowań pozwól rządził specjalną bra,n~ę do 
Rady ~tl><;zę tu słowa Prezes; wojska. Fakt ten przyspieszył 
Bierut& tł1nistrów Bolesława wybuch powstania ~o?ec per 
ro~\\>oju na temat dysproporcji spektywv wykrwaw1ema mło­
Wsią, Wy tniędzy miastem a dziezy w interesie caratu w 
cze~cu ~OWiedziane jeszcze w wojnie 'o Kaukaz. · na taj~ym 
ntun 'Etc 952 roku na VII Ple- posiedzeniu Centr. Komitetu 

il „~,11 l>ZPR: Narodowego. 16 stycznia 1863 
11:1eTt1::~•rna dysp.rO'J:loreJa w na_ wniosek Zy~. Padlew­
ka~':1e111 ?()lnlctwa pogłębiona sk1ego postanowiono w dniu 
ne3 .;0ta111!~· r0<ko na skutek 22 stycznia 1863 r rozpocząć 
n:vcb, ~ettllł SUszy I 'lmnlejszo walkę o skończenie spraWY 
Opat~ "°"tt-i:" artykułów rol- • . , ". . ód. akut k 'llln ltlYła trudności w za wł-0sc1ansk1e1 przez sam nar 
'Woh1eo,.~llll~Y robotniczej. Na ~ol~kl, dla połozenia podstaw 
l'Ol."1!,' ko""l'ebego wzrostu cen wielkiej wojnie ludowej, dla 
Pnez 8P1>tę na artvknlv · · ł d u 'Wt-o~ totw:v1l:o,,,anego Jesuz~ zbaw1ema ca ego naro u • 

se1 :ilsA komornicy l wyrobnley, 
wstępujący w szeregi obroflców 
kraju !nb w razie zaszczytn„l 
śmierci na polu chwalv. re>d7.lny 
Ich otrzyma.la z dóbr narodowyrh 
rlzlal ()bronionej O<I wrogów zie­
mi". 
WySllnłety w manlfe"'le stycz­

ntowym program rozwiazania kwe„ 
stil chłopskiej sze-dl dale.I aniżeli 
i>rojekt Białych poprzesta .lacy na 
oczyos:1>0wanln. .Jednak manlr•st 
styczniowy nie p<>rnszal zupełnie 
•Pr:1 wv chłopów bezrolny<'h 1 ro­
botników rolnych z wyJatkiem o­
chotników powstańC'Zych. Stanowi 
Io to cofnięcie w stoSllnku do bar 
dziel radykalnego programu pow­
stanla krakowskle·go 1846 r. Fakt 
ten tluma„zy sle chęcia pozyska­
nia s7Ja.chty dla powstania. 

Kiedy wreszcie Biali, 11czą.c na 
i·nterw„ucJę mo„arstw, przystąpili 
do powstania, oznaezało to w prak 
tyee zan;ueenle Jego początkowe­
iro kierunku rewolucyjnego, Zer­
wano z my~lll powszechnej wojny 
Indowej, udzle·lano dymisji do· 
'"ód„om l11dowvm, ni~ karano nad 
utvć pi.pełnionych wobec ehlo· 
PÓW, 

ZAGADNIENIE 
NARODOWOSCIOWE 

caratowi, lecz przeciw narodo­
wi rosyjskiemu. Zostały prz.er­
wane dotychczasowe związki z 
rosyjską organizacją rewolucyj 
ną „Ziemia i Wolność", pra­
cującą nad powiązaniem re­
wolucji rosyjskiej z polską. 

W tych warunka.ch organtza.cJ:i 
woJskowa „Ziemi I Wolności" w 
Królestwie Kongresowym, kt6rel 
członkowie wraz z Andrz<!Jem Po­
tiebnia weszli w szeregi party­
zantki powstańC'ZeJ, znalazła sli: 
między młotem cari;klch represji 
a kowa,dłt>m antyludowej po.Jitykl 
białych nacjonalist6w. Tragedię 
Potiebnl opisał wych<>dzący w Ge­
newie o"gan rosyjskich rew<>lucj.o· 
nf,stów „NarodnoJe Dieło~· (nr 2-3. 
r. 1808): „Postawieni mlęd-zy mo­
źllwością zarzutu zdrady przymie­
rza z polską rewolncją, a między 
przedwcZKną śmiercią, <>flcerowle 
rosy~y wybrali to o-stat<n!e I nie­
jeden Potłebola zginał w walce z 
wojskami cara rt>Syjsklego", 

Andrzej Potiebnia poległ boha­
tersko w marC'U 1863 r. w n-ople 
Langiewicza w 11oty>Ctte po(! Pie­
skową Skałą, 

o tym, te Bla:ll nalełycle oe..­
n!all sile powstan-la ludowego 
5wiadcz:v fakt, ze zamierzali Je 
wyw<>łać. ale w głębi Rosji, nad 
Wołgą. T:nv. „s p Is e k ka z a fi­
sk i", -zorganlzowauy przez ob· 
<Zarnika z Wlteftszc-zyzny, Hl.er. 
Klcnlewlccza. skończył się 'ZllJ>eł· 
nym nle<1>owodzenlem. Nastąplly 
wyr&kl śmlerel 1 katorgi nil jego 
u~zest.nlków. Jl'łównle studentów l 
oficerów ro!'IVJskleh. 

SPISEK MOCARSTW 

Z archiwUłll WłN 

„Porozumienie kasowe" 
G cizie dwóch się kłóci.. . 

• ;ie, nie · odgadliście tym 
razem gdzie dwóch się 
kłóci... tam dowiedzieć 

się mozna od czasu do czasu, 
choćby częściowo, prawdy o 
obu. 

W ujawnionym niedawno ar 
chiwum tzw. „krajowej orga· 
nizacji WIN", z którego zawar­
tością zapoznajem.Y naszych 
czytelników od kilku dni, znaj­
duje się między in. list pisany 
przez niejakiego Tomasza Go­
leba ps. „ Wacław" ze stycznia 
1952 roku. Oto, co w nim czyta 
my: 

„Nasza emigracja maJllu.le 11i ę 
w stanie koonpletnego rozbH:la. 
Rozbita Jest fakty„zni~ każda par­
ti1 pi.lityczna, kłócą się więc nie 
tylko pO<SUz,ególne pa.rtie pollty„z 
ne pi.między s<>b'!, lecz także <>od· 
łamy t~h partii ioe swymi ma­
cienyistyml pa.rti'll.rm,f", 

Emigracją kłóci się zajadle 
nie od dziś. Że zaś tylu w niej 
kłócących się, ile partii i ugru­
powań, a tyle partii, ile.„ osób 
- wiemy więc nie od dziś c-06 
niecoś o prawdziwym obliczu 
tego całego towarzystwa: i to 
z nienajgorszego źródła, bo od 
nie~o samego. 

O cóż to kłócą się tak zaja­
dle Mikołajczyk z Białasem. 
Zaremba z Andersem, Ciołkosz 
z Bieleckim, „montownia" 
(sztab Andersa) z WIN-em, „ra 
da polityczna'• z „komitetem 
MIK" i jakże się oni zwą tam 
jeszcze? 
Gdybyśmy nawet nie wie· 

dzieli o co - archiwum „kra­
jowej organizacji WIN" - daje 
nam na to pytanie wy<"zerpu­
jącą, acz krótką odpowiedź: 
o pieniądze. 
Dorwać się do (amerykań­

skiego) złobu, „zachapać" intra­
tną posadkę, uszczknąć coś z 
„narodowego funduszu" na 
swoje potrzeby oto co 
stanowi główny motor d;lała­
nia emigranckich politykie­
rów. 

Wymowa dokumentów jest 
nieodparta. Posłuchajmy: 

potrafiło opanować zmowy ob­
szal"ników i nadać powstaniu 
postęwweeo charakteru ludo­
wego przez: a) radykalne roz­
wiązanie kwestii chłopskiej: 
b) zajęcie demokratycznego sta 
nowiska w sprawie narodowo­
ściowej w prowincjach zabu­
żańskich; c) zamiast polegania 
na interwencji mocarstw za­
chodnich stronnictwo Czerwo­
nych nie umiało zorganizować 
wojny ludowej ani d) oprzeć 
się o międzynarodowe siły re­
wolucyjne. 

Nawiązana pnez Iewkę pow­
stańczą wspólpraea z rewolucyjoq 
demokra„Ją TOSY.Jską nie pcnost.ala 
prz-ecie Mzowocna. Czerwoni. u­
rzucaJąc ciasne ramy staroszlaehe 
cklego nac,looalLzmu, znaletli się 
p<>d w1>1ywem bardzie) post~i>oweJ 
Ideologii s<>cjallsty~nej. Prowa­
dztło to do zroz:umleinla koniecz­
ności współpracy mlędeynaroilo· 
w~, teby przyto.ezyl! przyk,a<ly 
gen. 3. Dąb!'&WSklego, w. Wró­
ble-wSklego I tnnyeh, 

„Jak dlugo była forsa na łlftll· 
gra,cji, wszyS'cy byli bohaterami • 
Forsa się kończy - to każ11y bie­
rze d-pę w garść I my!;"łi o swo' 0 h 
inter1'.c;:ac-h" (z rO?JmO'\vy ze ,,Zdzi­
chem" - BO'I'yczko %7.ł. 49.). 

„na.rd7'0 silne argu:mentr wy<ilł· 
wane prz~ na.G o konieocz;noś-0! ko n 
sołloda-c.j! - owsz,e,m, są rozmu·a­
ne.„ z „hwllą rozpocze-cia sporów 
I targów międzypartyjnych„. ar­
gumenty te scb<>dzą na drug ' ~ 
albo nawet trze„ie mleJ'5-ce.„ W 
gruncl·e ne«y chodzi o ochwy<'e· 
nf.e jak największej forsy ... 1.:r.1-
fal" Ckhookj w Uśeie z %'7.10.49). 

Pieniądze, pieniądze, pienią­
dze. 

„SN - ~y )es?.q:e w H• 
por.cie z rozim.orwy z „Adamem" -
~ory„7lko dn. 15.3.50 - wykaftcza 
s :_ę równid z pieniędzy. Cala kom 
bina-eja 'l 11nystapieniem do rally 
polity-czneJ wypł.ywa z t.rndno~el 
f~nans<>wych i ma na celu zn•le­
Zl·enle dr<>gl do tun<luszó'" Jta­
mlńsklego. Stąd radę poliły.-7ną 
n:izywa się lłlacz;ej „i><>ro~im.le­
ruem kasowym••. 

Cuchnące dolary 
. Stary rzymski cesarz Wespa­

ZJan na pewno nie wyobraża! 
sobie, jak odrażająco cuchnąć 
1;110gą pieniądze, gdy nakłada­
Jąc podatki od miejskich szale­
t~w powiedział do syna: „Pecu 
ma non olet" (pieniądze nie 
cuchną). 

~akże cuchną te dolary, o 
kt?re tak biją się emigranccy 
laJ<lacy, Zrodziły się one z po­
tu wenezuelskich robotników 
naftowych, z krwi koreańskich 
kobiet i dzieci, których ame­
ryk?ńscy bankierzy nie żałują, 
go?1ąc za maksymalnym zy­
sk1~n; .. za nowymi rynkami zby 
tu i zródłamj surowców. Jakże 
cuchną te dolary, które ofiaro­
dawcy chcieliby pomnózyć 
przez wytoczenie nowych strug 
potu, nowych • potoków krwi, 
tym razem z polskiego robotni 
ka, z ciała polskiej matki i pol­
~k.lego d~iecka. których oczywf 
sc1i: takze żałować nie z~mie­
rzaJą. 

Za cenę kilku czy kilkuna­
stu brudnych „zeszytów" (ty­
sięcy dolarów), amerykański 
wywi?d k~JX'.Wał na tym targu 
ludzkim, Jakim stała się emi­
gracja, pośredników, gotowych 
do ~e~bowania sabotażystów, 
szpiegow, dyWersantów, któ­
rzy by wykonali w Polsce plan 
„:-Vulkan" - plan wymoszcze­
nia trupami naszych sióstr i bra 
ci, naszych ojców i dzieci wy­
godnej drogi odwrotu dla ame­
rykańskich żołnierzyków. 
~ ?rzecież str~tegia amery-

1.ransk1ch _bandytow przewidu­
Je . odwrot w razie wybuchu 
WOJny - odwrót przy jedno­
czesnym niszczeniu wszystkich 
ośrodków życia w całej Euro­
pie. m. in. w Polsce. 

Wydrwigrosze i szubrawcy z 
tzw. „polskiej" emigracji nie 
tylko przyjmują ten plan za 
sw?j. nie tylko słuchają zbro­
dniczych poleceń - ale się je­
szcze o nie napraszają! 

Mlmi> wl~lu braków I ZMadnl· 
"'Ych nledoctąp.lę~ w kle.rownl· 
ctwie powstanla 11163 r., zarówno 
Mark~ Jak t Engels podkreślali N 
zdecydowanie pMtępowy Charak• a co mogą 11•czyc" 
ter polskiego zrywu narod.owo-wv 

„„.JC\łll cltoC17:1 o Amerykan, to 
jeżeli się ktoś pcha I dużo &bie­
cuJe, nie można się dziwić, że Idą 
na to" Jak dont>Si Marek - Ma­
ciorek lu. s1 "· 

zwołeńczego. W prze4mowle do 
poh>kiego wydania „Manifestu Ko 
munlstyCl'Jllego" z r. 1892, a więc 
nlee>maJ u schyłku ub. stulecia, 
Engds tak pl-sał: „Odirodzenle nie· 
pc>41egłej, si4nej Polski Je«t spra· 
WĄ, kt6ra obch<>d'ZJ n.f.e tyllu1 Po­
la.k6w, lecz na,s wszystkich„. Re· 
wolu„ja 1848 urz~zywlstnlła nle­
podlegtoś~ WłGch, Nlemle.c I Wę­
gier, PO<lskę nś, która od 1792 r. 
uczyniła wl~ceJ dla spra.,,.y rewo­
locl! nit wszystkie te trzy naro­
dy r:wem. P<>lskę pcnnstawiono 
u.mej sobie, gdy w r. 1883 ui>adla 
Pi>d dz!Hlęclokrotnle potętnfej,szą 
przemocą.„ Robot.nlkom całej 
Europy n!.,,,odległoś~ P&lń~ po­
t.rzebna Je.st tak samo, Ja.k I ro­
botnikom polskim''. Zda1lll!'hll 
Ma.llksa 1 Engelisa w ub. stule-c.iu 
Polacy byli wszędzie „m1ęll.zvna­
roodowyml boJownlkaml wolności", 
samo zaś „powstan!.e p<>lskle 11163 
r„„ było punktem wyj~la dla 
Międzynarodówki, załołoneJ przy 
wspótudzla~ pot„kloeh wygnańe6w 
politycznych" w Londynie 1864 r. 

Przy tym wszystkim cała emł 
grancka .banda wie bardzo do­
brze, w Jak małym stopniu li· 
czyć może na kraj. 

„ W-llde Slllersze wyslttcf orga­
nizacyjne na terenie kraJn - pl· 
sze n.p. ,,montowni.a" - sztab ge­
neraJny Andersa w ocenie sv­
tuacJt z 13.%.50. - nie mają pod­
staw powod2lenla W<„be-e nastawie· 
nla SJ>ołi>ezeilsłlwa I wobec pal)u· 
Jącego w kil'aju sY'9te11Du bnp;e. 
creństwa••. 

J dalej: 
„IsitnJejący 8ł.an nteczy nie rl'· 

lruje mo:!:Uwoki włękiszycll 
zmi.an". 

J Jencze: 

'Wtotost "10tltę ~•ną spekulacje I 
az:ve11 c do,:ho 11.a-stąpfl znaczny Kwestię ebłopskJI _ w Manlte§c1e 
Plenia ~1°t>ó" 11tw zamożnie.I· Tymczasowego Rzadu Narodowe· 
e:i:e..i. ~. 0~bo4(. <>sztem usuzu- ę0 z U stycznia 1963. obwleSZCT.a· 
ah111ąi;l'°tllllllll6t ~ ltla.sy robotni· lącyąi wybo„h powst.lłnla, uJmo­
sle lł'let I. lltas 0:-C tego, aby w wano w nastęynlac~ spo56h: „z•~­
wallll „' &~e :-dnionvm zakT~ ....,1a która lud r<>lnl.-ey 11o•iada: 
r6wntet Ql>~eJ Inte zaintereso· 1a praw~h r,zynszo toh uań•z„>-Y · 
IDU~ ll?i:~~lO\Vleniu kr~11' 7nV "<fale sie od le.I ~hwl!I be7· 

Drugą sprawą, która wpły­
nęła zdecydowanie ujemnie na· 
losy. powst;inia było nierozwią 
zanie zagadnienia narodowo­
ściowego Przez Czerwonych. Z 
iednej strony Centr. Komitet 
"Jarodowy w piśmie z 20 ·rrze­
<\nia 1862 zapewniał rosyjskich 
r~wolucjonistów. grupujących 
'le około londyńskiego organu 
Hercena „Kołokoł" (,.Dzwon"), 
że pozostawiają „Litwinom i 
Rusinom wolność zupełną po­
zostania w zv.riązku z Polską 
tub też rozporządzenia sobą 
według własnej woli". z dru­
<tie.i strony w tym samym pi­
śmi!! obstawano przy zamia­
ze .. odbudowy Polski w daw 

Powstańcy zawiedli się na Inter­
wencji mocarstw. W st:reznlu JSSł 
do5'Zło między trzema rządami za­
borczymi do poroZ1łmJenla w spna 
wie tłumienia powstaillla. W mar­
cu zaś• tego rokn przyw6dca „Ho­
telu Lambert" w Parytn. gł6wnej 
kwatery stronnl-ctwa Bla·fych. k$. 
w. czartoryski, po pr06tn uznał 
.,swą misję za skończon11". t1koro 
rząd tran„uskl umył ręce l>4 po­
pierania sprawy pGilskl,.,J. 

Tak w!~, Jak z PO'WYŻszego wy­
nika, walika W)'"ZWołeńc-za narodu 

„ W l!ltosunku clo Zachodu wlę-k­
ność grup spotecZh.ych w Polsce 
- (przyrp. red.) coohuJe hą4t obo· 
Jęłln<tłć ba,dź n.1,.,utność„. W stolmn 
ku do ZSRR ~ą rolę od­
grywa prze-konanie, że ZSrtR 
gwara.Ma:Je grantoe Odra - Ny-
sa". 

'6cJali.5~ a1a się do aku wa.runkową Jąo włHno~elą. •hl~­
'llll~J - zazn&· dzlcltwem ~o wiec:zy&tym. W~ą-

/ 

- .ych granicach" 1772 r. z 
-"hwilą z::iś gdy powstanie zo-
,tało onanowane przez Białvch 
PJ;zybrało ono szowinistyczny 
charakter walki nie przeciw 

BILANS POWSTANIA 
PD'lsklep IW! poszła na marn.e. J ._ 'd · zal 
Dlatego na tym Wiek.sza cześć za- a„ Wl zuny " ewając" wo 
słuA'UJe d'Zlł pamłęt t'.Y'Ch, którzy bee dolarowców - „głupich 

Przyczyny klęski powstania przed ta laty w pororumleni11 z kowbojów" ile wlezie „monto-
styczniowego były następują- rosyj$kfm1 demokratami pt>Stępo-,wnia" ocenia sytuac'-' czę-

wvmt VV"n't"EH sz•~ndaT waJkł o ' J"w;, 

ce: ulepe>dleglość pr.ze<'lw ea.rskJ.emo 
Stroonictwo Czerwonyeh nie ,.u.n41u•ll0Wl Bu"eODl>". (Dokończenie na str. 4) 
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W raki hitlerowskich czołgów Kilka uwag krgtgczngch 
o montażu operowym 

„Strasznego Dworu" Dostosować przepisy 
sprzedaży 
do uchwały rządu 

W przepisach przy n~by­
waniu na raty mebli umiesz­
czone są wskazówki mówią­
ce, że pracownik zarabiający 
do 600 zł ma rozkładaną spła 
tę należności · na 12 rat, od 
600 do 900 zł - na 10 rat itd. 
Ponieważ w związku z pod 

wyżką uposażeń uleg·ły zmla 
nie górne granice zarobków, 
należy jak najszybciej dosto­
sować do tych zmian cytowa 
ne powyżej przepisy, tym 
bardziej, ze uległa również 
zmla.nle cena mebli. 

Wpisy na studia 
Wyższa Szkoła Ekonomiczna 

'W Łodzi przyjmuje w te~inie 
do dnia 25 stycznia rb. zapisy 
n.a studia II stopnia (magister­
skie) przy następujących ka­
tedrach: 

1) Ekonomiki 
handlu 

2) Ekonomiki 
przemysłu 

planowania 

planowania 

3) Rachunkowości 
4) Statystyki 
5) Towaroznawstwa 

Informacji udziela I zapisy 
przyjmuje sekretariat Dzieka­
nów Wydziału Przemysłowego 
1 Handlo~ego. 

Tabela wygranych 

WYGRANE SERYJNE 

Wygraną seryJną w wysokości 
Zł 60 otrzymuJe każdy numer losu 
kc1\czący si<: na 5 lub 7. 

o ile Jednak na numer taki pa­
dła JUZ wygrana w c i ągnieniu I 
rzutu 6 Krajowe! Loter;J Pien . l:ż­
nej, numer ten wygranej seryjnej 
nie otrzymuje. 

Wygrana seryjną otrzymuje w 
tym wypadku następny niewylo­
sowany jeszcze wyższy numer lo­
su. 

Dl!l·lszv ciąg wygrany<:h 
dzl.ć w kolekturze. 

mllAl>IO• 
CZWARTEK,%% STYCZNIA 

'7.20 (l.) „z m ikrofonem przez 
miasto 1 wleś" 1.35 (ŁJ Wlad-0m . 
dla wsi. 7.40 (ł..) „ Wałęga się wy­
prostował" - audycja. 7 5-5 WIA­
DOMOSCI PORANNE 8.00 (Ł) 
Muzyka rozrywkowa. U.45 .,Gł.os 
mają kob•ety" 12.04 DZU:NNIK. 
13.15 (ŁJ Koncert muzyk! pe>lskiej . 
14.ó5 tn!ormacJe. 14.10 Dla klas I 
- słuch 14 30 Audycja •zkolna 
dla kl.as V - „uczntow!e Sparta­
ku~a" wg powleśc: H R•Jdn\ckiej . 
14.50 „sw-0Jsk1e melodie"' - gra 
zesoół lnstrumentalnv 13.10 And. 
literacka. 15 .30 Dla dzieci - . • za­
bawy t tańce przv ~łośn iku„ 
16.00 , . wszechnica Radiowa" 
wvktad . ,życiorys h stor!i pow­
szechnej" (I) 16 20 (Ł) „Od n9.­
szvch korespondentów" 16 .35 (Ł) 
„Mało znart.e opery komoozyto­
rów rosyjsk"eh" - aud 17.ory 
WIADOM POP.Oł..UDN10WE. 17.15 
(Ł) Młodzi muzycv orze<! mikro­
fonem 17.30 (ł..) .. z mlkrołonem 
przez miasto i wieś" 17.45 Cł..' 
,.Narcia.rstwo nizinne w kolact 
soortowych przv zaklada-:h ma­
cy" - aud 18.00 Ił..) MONTAŻ 
Z WIECZORU WSPOMN!EJ\l" O 
LENINIE W 29 ROCZNIC' 
SMIERCI 18 30 . . Odpowiedz:! faJ; 
49" 18 42 P1o•enkl w wvk chóru 
Cze1anda. 19.10 Radie>WV kurs 1E"· 
zy~a rosvisk e~o dla zaawanoo· 
wanvch 1~ ,;(! Muzyka 1 a1<tuoln 
20 no .DIA i<a7.rtetto co~ m!le~o" 
21!M !>ZTEN!'f.TK ,1.30 .Muzyka 
t.an 72.00 .. Wf7eCh'l1Ca Rndiowa• 
- wykl,d: .. Historia 111eratul"'' 
p'>l•'<'ei" CU) 22 . 4~ Mu~vka ro-zr 
'2.54 Z eyklu: .. Svmfcmle Czaj· 
ko,·vt:;kieeo•• - In-cia Svmfonic 
D-dur C>P 29 21.SO OSTATNIE" 
WTADOMO~~. 
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rdzewiejq W terenie 
marnotrawstwa złomu Przykłady 

Walka o włbrne surowce 
martenowskich obchodzi 

dla 
. , 

p1·ecow 
nas wszystkich 

W miejscowcści Męcka Wo 
la na szlaku drogi kaliskiej 
znajflują się dwa czołgi wagi 
około 611 ton, pozostałość d'.lia 
łań wojennych. Zbiornica Re­
jonowa Złomu nr 7 w Łodzi 
n•e podJi:ła dotąd żadnych 
kroków, aby złom ten zabrać. 

Na terenie Tomaszowa. w 
Pilicy znajduje się wrak sa· 
mocbodu pancernego, a na 
cdcinku rzelti Pilicy Sulejów­
Zanęcin zna.irlujc się około 
50 (tak, pi~ ć dz Ie s I ę ci u!) 
takfoh wraków, które hltle· 
r<'wcy zatopili podczas ucie­
czki. 

W cegielni Kaszowy paw. 
Kutno od kliku lat rdzewie­
je olbrzymich rozmiarów ko­
cioł parowy, którym dotych­
czas nikt się nie zaintereso­
wał. Ta.ki ssm kocioł pacho-

dzący z ZPB im. Hama.ma, 
niszczeje od wielu mlPsięcy 
na placu przy iblegu ulic Ki­
lińskiego i Północnej, 

Podobnych Ilrzykładów mar 
notrawstwa złomu mOina by 
przytoczyć bardzo wiele. A 
tymczasem na złom ten cze­
kają piece martenowskie but, 
kłóre po przerobieniu go do­
sta.rczą cennego surowca do 
wyrobu maszyn f urr• .lzeń. 
zakładom przemysłowym. 

Jak zaPOblec karygodnemu 
marnotrawstwu złomu i spo­
wodować, a.by jak najrychlej 
znalazł się on w hutach. Oto 
zagadnienie, któremu poświę 
eona była specjalna konferen 
cja zwołana. przez pełnomo­
cnika Prezydium WRN. do 
spraw surowców wtórnyt>h 
żelaza i stali, która odbyła. 

się 21 bm. w WojewiódzkieJ 
Radzie Narodowej w bodzt. 

Czy istnieją pełne możlł· 
·woścł zaspokojenia naszeco 
hutnictwa w złom źellazny I 
stalowy? •• Teorie" o rzeko­
mym braku złomu s~ wysoce 
szkodJiwe. Jest g(I dużo i wy­
st;irezy go w pełni, a.by zre­
alizować plany dostaw do 
hut. Swiadezą o tym mi~dzy 
in. przytoczone na wstępie 
przykłady. 

W ostatnim jednak •okresie 
nadchodzą meldunki o niedo 
statecznych dostawach złomu. 
Stan ten w, porę zauważony, 
wymaga rtatychmi:astowego 
przeciwdziałania. W tym ce­
lu energiczną a.keję musi po· 
cljl\ć całe społeczeństwo, a 
przede wszystkim powołane 
do tego instytucje. (S-h). 

Pijaństwo· w świetle statystyki 
referatów karnych DRN 

Wzmóc czuiność przy wydawaniu prawa jazdy 
Sprawa alkoholu przy kierownicy i na koźle 
Przymusowe leczenie nakazem chwili 

N 
a deskach łódzkiego 
Teatru Muzvcznego 
- „Artos" zorgani­
zował ostatnio sze-

reg przedstawień montażu­
opery Starvislawa Moniusz­
ki „S t r a s z n li Dwór". 
Wyjaśnijmy pokrótce, na 
czym polega ten operomon­
taż. Jest to coś pośredniego 
między estradowym, a wlaś­
ciw11m teatralnym przedsta­
wieniem operowym. Z re­
kwi.z11tów teatralnych użyte 
są: kostiumy, dekoracje 
(wprawdzie -racze; umowne) 
i reflektory. Opera jest jed­
nak slcrócona, a poszczegól­
ne jej sceny, połączone są w 
logiczną calość słowem wią­
żącym. U dział w przedsta­
wieniu biorą artyści łódzkich 
Teatrów Muzycznych, mło­
dzi adepci sztuki wokalnej z 
lódzkkh szkól muzycznych, 
chór „Kalinka" oraz mlo­
dzieżowy zespól baletowy 
Społecznego Ogniska Mu­
zycznego. 
Pokazał operę w S1Jntetycz 

n11m skrócie jest niewątpli­
wie zadaniem ambitnym i 
trudnym. Prawdziwa opera 
d;:iala na słuchacza wszelki­
mi środkami artyst11cznymi, 
jakimt dysponuje teat'r i mu 
zyka, które w sumie składa­
ją, si.ę na ogólne wrażenie 
przedstawienia operowego. 
Wyjęcie opeT1J z oprawv tea­
tralnej stawia tym wyższe 
wymarania muzyczne ze­
społowi, bo sluchacz całą 
swoją uwagę koncentruje w 
sposób jednokierunkowy. 

Czy sprostał tym wymaga­
niom zespól „Artosu"? Po­
wiedzmy odrazu - nie. O­
mawiane przedstawienie ma 
charakter imprezy amator­
skiej. Material glosowy i sce 
niczny wykonawców jest w 
rl1AŻP,j części jeszcze surowy. 
Najlepszym z wykonawców 
był Michal Slaskii w partii 
Stefana. Ale i tu mamy za­
strzeżenia. Sla3ki posiada 
manierę operetkową. o któ­
rej trudno zapomnieć mu w 
operze. Jego sposób śpie­
wania Ttie jest operowy. 

Uwaga koresJ1Qndenci 
Wnyscy korespondenci win­

ni nadesłać do dnia 25 bm. 
zaświadczenia korespondenta 
celem pn:edłułenia. 

Wlodzimierzowi Gołobowo­
wi - partia Zbigniewa. o chis 
ra.kterze na. wskroś lirycz­
nym najwidoczniej nie odpo 
wio.dala. Partię Skołuby 
nieźle śpiewal Karol Kosze­
la. Wykonawca. roli Macie­
ja, Wiktor Chodziuk, dyspo­
nuje niewątpliwie materia­
łem glosowym, ale jest jesz­
cze zupelnie surowym arty­
stą. Spiewając rolę Mi.eczni• 
ka, czul się wyraźnie gorze;. 
Zupelnie swobodnym gloso­
wo i aktorsko był Sic.!orowicz 
w roli Damazego. Zdecydo­
wanie natomiast nie dopisa• 
la żeńska część zespołu, za­
równo wśród soListek, ja.1' 
też w chóTZe i balecie. Anna 
Geigerowa (Hanna) i Wie• 
sława Frejmanówna (Jadwi~ 
ga), tego wieczoru n•ie bylll 
glosowo dysponowane. Rów­
nież ani chór, ani balet, nit 
wykroczyly poza poziom a• 
matorski. Polączone orkie· 
stry Teatrów Muzycznych 
niepotrzebnie sil'iły się na 
wielką orkiestrę operowtł 
(fortissimo!). Należało raczeł 
liczyć się z warunkami ka· 
meralnymi operomontażu. 

Inicjatywa „Artosu" poka• 
zania choćby namiastki ope• 
ry jest w zasadzie słuszna. 
Brak teatru operowego tO 
sześćsettysięcznym mieście· 
stanowi, oczywiście, dotkli• 
wą lukę kulturalną, i na te11 
temat nie potrzeba rozpisU­
wać się. Ale orgattizowanit 
tego rodzaju imprez czynio• 
ne być m1!si z poczuci-em od• 
powiedzialności za artvstyct 
nt1 poziom widowiska. Tyl• 
ko udział doświadczonvch td 
tej dziedzinie fachowców, 
przynieść może pożądane re• 
zuttaty, zwłaszcza, że chodzi 
tu o mlody i niewyrobionV 
scenicznie zespól. Mamll 
wszak w Łodzi jednego z nał 
zdolniejszych naszych reżtJ• 
serów operowych, Jerzego 
Merunowicza, mamy proft• 
sorów Wyższej Szkoly M«' 
zycznej - i ci ludzie przed6 
wszystkim powołani sq, d,O 
organizowania tego rodza;11 
imprez. Ich kierownictwo tJ• 
chroni nas przed latwizn<V 
tandetą, która zupelnie nie 
zaspokaja głodu milośnikótll 
opeT1}, a ludzi nie?beznanycll 
z tą muzą - zraza. O tylfl 
winien pamiętać na przysz· 
lość „Artos". 

Cz. Z. 

„Porozumienie kasowe" 

Przqqodq .li/HUI' IHAC • tlfACA 
(T raąedia arńerykańsk~ w 8 aktach, w trzech 

Sprzedając rzeczy, które przez roztar­
gnienie zab al z okrP,tu, Jimmy Mac­
Mac, również przez roztargni.enie, wsa­
dził handl.ar:za do worka - nie zapomi­
nając odebrać mu calej potówki. 

(2647) 

Widzimy tu Jimmy Ma~-Ma.ca. w chwi­
li kiedy za pomocą obcej gotówki za. 
~ierza wkroczyć na noW•l drogę życia. 
Ponieważ nie chce zrobić tego pieszo, 
wsiada do taksówki. 

odsłonach każdy) 

Gdy siedział za. kierownicą, odezwa.la 
się w nim bohaterska krew podwlad­
nych Eisenhowera. Już prz11gotowu1e 
się, by bezbronnemu w11mierzyć cio&, 
a.le .• 

(d.c.n.) 
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* W KMKiP, Piotrkowska 86 
dziś, 22 stycznia rb. o godzinie iŚ 
Seweryna Szmaglewska mówić bę 
dzle o wra:tenla.ch z pobytu w 
ZSRR. Wstęp wolny. 

* Dr>l.a 22 stycznia 1953 r . o go­
dz nie 19 w lokalu NOT, ul. p ;otr­
kowska 102 mgr !lit. Zbigniew 
Andrzejewski wygłosi odczyt na 
temat: „Obliczanie układu wle­
wowego formy odlewniczej na 
żeliwo". 

W niedzielę 25 bm. o lfOdzłnle 18 w sali kina „Polonia" od· 
będde się qarada praoowntków handlu z konsumentami or· 
ganlzowana przez: „Dziennik Łl>dżkl" pod hasłem „O kultu· 
rę handlu". 

W numerze „Dsłennłlta" z dni• ty lmltury handlu. 
* W dniach 23 1 M bm. o godz. 

17 w gmachu ORZZ Traugutta 18 
p W9 II p. odbędzie się pierwsze 
spa tkanie nowopowstające<?o ze­
społu tea·tralnego przy ORZZ. 
Wszyscy kandydaci do tego ze­
społu proszeni są o przybycie. 
Zapisy do wyżej wYm. ze•polu , 
ja k równłet do zespołu ta'leczne­
go I chóralneg-0 trwają nadal. 

10 stycznia wezwaliśmy praco- PNewpdnlczący Prezydium 
wnlków handlu i konmamen- Rady Narodowej m. ł.odzl Ry­
tów do zgłaszania ud1Jiału w azard Olasek ofiarował dla naJ 
dyskusji. Poniewał zdosilo się le;>szego ekspedJenta (tki) MHD 
Już wielu dyskutantów, a cz-s akórzaną teczkę. 
narady jest ograniczony - jo- Reda.keja „Dzfenn!k;L ł..ó!:lz­
tro zamykamy Jlstę zgłoszeń kiego" efłarowała torbę - ne­
do dyskusji. seser dla najuprzejmlejuej eks 

* Muzeum Etnograficzne (Plac 
Wolności 14) czynne Jest codzien­
nie, prócz poniedziałków, 0<1 go­
dziny 10 do 18. Do wstępu na wy 
stewę muzealna uprawnia bilet 
normalny w cenie 1 zł. bilet ulgo 
wY w cenie !Ml gr. lub bilet wy­
c• eczkowv w cenie 25 gr. W każ­
dy płatek wstęp jest bei;płatny 
W nied.Zlelę muzeum czynne od 
godz;. IO do 17. 

Na naradzie odbędzie się wrę pe!)lentki jednego ze sklepów 
czanie nagród dla pracowni- MHM. 

CZWARTEK 

22 
STlt'CZEN 

DZIS 
Wincentego 

t t 1TRC: 

Rajmunda 

WAZNE TELEFONY 
Pogot Ratunkowe 2;;4-'4 
Straz Pozarna 8 
kom Miejska MO 253-60 
M1eJsk1 Ośr. Infor. 159-15 

D~ZUQ~ 
Al>TEK 
Apteki: nr l (Pabianic­

ka •~> nr u 1Piotrkow-
6ka 127). nr 12 (Przeiszd 
59J. nr 43 rZ!elona 28). 
nr 1ł IW!IChodnls 54). 
nr 36 fL!manowskJego 37) 

A· S , nr fl (AJ. Ko§clu­
szkl łS) dy1uruje codzien­
nie, 

DYŻUR POŁOŻNICZO­
GINEKOLOGICZNY 

ków aparatu handlu, wyróżni3 SpcJalne komisje wYłonll\ z 
jl\()ycb się w pracy, Pierwszą pośród SKLEPOW PSS cztery 
nagrodą jest nagroda utUlnlo- najlepsze zespoły, które otrzy­
wana przez Ministra Handlu ma.ią nagrody zespołowe pie­
Wewnętrmego Marla.na Mino- nięźne, ofiarowane przez DY -
ra dla całeg-o zespołu sklepo· REKCJĘ PSS, przy czym każ­
wei;o, który wypełnia w ł..o- dy Jl: członków takiego zespołu 

I dzl najlepiej W'!lzelkle postula-\ otrzymą po zł. 200. 

NOWY (Więckowskiego 15) 
g. 19 „Burza". 

POWSZECHNY (Q))r. Sta 
llngradu 21) g, 19 „In­
tryi:a I miłość". 

lM. ST. JARACZA (Ja­
racza 27-2S) g. 19 „Re­
wi.zor". 

MAt.Y (Traugutta nr I) 
g 19 15 „Domek tr:lecb 
d:rlew.czat". 

MUZYCZNY (Piotrkow-
ska iu1 !I 19 13 „Słom· 
k O W'.V' kA pel U 126

'. 

\lt.OD1'GO WID7.A fMo­
nluszl<I u) g . 18 „Zem-
sta". 

LALEK „PINOKIO" (Ko­
pernika l&) g. 17 „Skarb 
na pust.kowlu" . 

„ARLEKIN" (Piotrkow-
ski 152) g. 17 „Ja~ 
Szpak". 

BALTYK (Narutow1cza 20) 

oświatowych: „Plen•­
S-ZP.ństwo Europy w Ba­
skei1to1uu .,Alum!n\um" 
PKF S·5S, g 18, 19. 
doz;w. od lat 7. „Załoga" 
g 211. dozw od lat 7 
Program dla na.tmrod : 
„Ldna opowieść" g. 16. 
17 

Mł..ODA GWARDIA (dla 
młodz!e~:v - rZu!lona 2) 
„Mały partyzant" Il 
111. 18, lll). doz w od lat 7. 

MUZA (Pabianicka 1731 
„Wyście P<>kaJu". g. 18. 
::IO, dozw. od lat 7 

PIONIER (Francl•zkań-
ska ~I) „Ml„do~I! Chopi­
na" !I 17, 19, dozw. od 
lat 14 

POLONIA (Plotrll:owskn 
1171 .,Uczniowski rewir" 
!I 111. 1a. 20 dozw od 
lat lł 

PRZEDWIOSNil!! (Żerom­
skiego 7ł) „Nie ma po· 
koJu pod oliwkami", ~ 
18, 28 dozw od lat 18. 

„Brudasek" g. 16, 18, :!O, 
dozw od lat lł. 

ROMA <R~gowska nr 84) 
u W stepie„ dod. ,,Ser­
ce boha!erau, g. 13. 20, 
dozw od lat 7. 

SO.TUSZ (Nowe Zlotno) 
„Dziew-c"Zyna u tr6dła0, 
dod. „Pofowanlc ~bno­
we" g. lJl.30 dozw. od 
lat 7 

STVLOWY (K!l!ńsklego 
121> „sa kalkuckim bru 
ku" dod .,Prze:;l~rl Irnl 
tnraln:v 3·52". g. 18, 20. 
dozw od !at 12 

SWJT (Baruckl Rynek I) 
„Skarb". g. 18, 20. 
dozw od lat 12 

TATRY 1s1enklewlc:ra 40) 
„Kawaler złotej gwlu­
dy" g 15.45, 18, 20.15. 
dozw od lat H. 

WlSt.A !Przej~d nr 2) 
„Fanl:ln Tulipan'" g. t4 . 
18 18, 20 dOZW od lat 18 

Wt.OKNIARZ (Próchnika 
181 „Edward w opalach" 
dod „Międzynarodowe 
spotkanie bnksr•slde": 
„Natchnienie" g 16. 
tJ.30, 19, 20 .30. dozw. od 
lat' 

Od Rodz 8 do W: szp „Fanfan Tulipan" - g 
im dr H Wolf - ul t.a- 14 30 18 3G %0 30 

I MA.JA Cdawnie1 Robot­
nik Kiltń&k1e'o 178l -
•• Wilhelm T~ll". dod 
•• Ludy knlonlalTJe uow· 
staJa". g. 17, 19, dozw 
od lat 14 

WOLNOSC 
sk!e~o 16) 
g 18, 18, 
lat 12. 

CNaplórkow­
„czarel tleb" 
20. dozw. od 

g1ewmcka 34 : od godz. 20 d~,.; od. lat i~· '°• . , 
do 8: szp im M Cur•e- GDYNIA tPrzeJazd nr %) 
Skłod~wskl el - ut. Cu- / Pro,,.ram filmów doku-
'!'1 ? - Sk ndowsk1e1 15 mentalnych I J>8'1'Ul&mo 

REKORD (RZ!fOWSka %) 
• .Mur;v Małapagl" dod 

ZA r.BĘT A (Zgierska 26) 
„o I wleczor~m po woJ 
nie„, dod „Jlton!e". li! 
18 20 dozw od tet ? 

----------------------------

Czterech wyróżniaJIPrCYCh slę 
EKSPEDIENTOW MHD otrzy­
ma, m1,grody indywidualne w 
SWOJEJ DYREKCJI po 200 zl. 
kaidy, zaś trzech SPRZEDAW 
CÓW MHi.\I otrzyma nagrody 
po 200 zł. ufundowane przez 
DYREKCJĘ MHI\ł 

DYREKCJA PDT nagrodzi 
swych najlepszych sprzedaw­
ców dwoma upominkami. -
Pierwsza nagroda to kompleł 
kryształowY {7 sztuki, drulfa 
nagroda - wazon kryształo­
wy, 

Koncert rozrywkowy 
w Filharmonii 

M'e}skl Komitet Odbudowy 
Warszawy w ł..odzi organizuje 
w dniu 25 stycznl3 br. o godz. 16 
w sali Państwowej Filhannonl' 
- ul. Narutowicza zo koncert 
rozrywkowy pt. „Bndu ' emy 
W•Jlólny dom - Warsza.we". 

W kon~er.cif' wezma udział 
artyśej scen łódzkich: Kenda, 
Wilczyńska, Grochowska, S'l!WB \­
cer, Mikułowski, Sawin, Marlen, 
Wayda. Stefański I A, Plndrass 
- akompaniament. 
Całkowity dochód przeznae!O­

n:v na odbudowę warszawy, Bi­
lety nabywa/! moina w 1\101 -
ul. P11>trkowska 104a I .,OTbls" 
- ul. Piotrkowska 65 oraz w 
dniu koncertu w ka.słe Paflstwo· 
wej Filharmontd. 

Kursy 
księgowości 
Zakład Wiedzy Handlowej 

przy Zrzeszeniu Prywatnego 
Handlu i Usług prowadzi kur­
sy księgowości różnych stopni 
3 I 4-miesięczne. Na kursach 
tych pobierają naukę księgo­
wości przemysłowej i handlo­
wej pracovmicy przemysłu pań 
stwowego i spółdzielczego . Za· 
kład prowadzi również kurs 
księgowości rejestrowej naj­
nowszego typu. 

Wszelkich jnformacji o za­
pisach i orzyjęclu na kursy u­
dziela Zrzeszenie Prywatnego 
Handlu i Usług, Łódż, ul Pio­
trkowska 40. 

Rodzicem i opiekunom dzieci 
ku przestrodze 

„Dziki" sport zimowy 
na ulicach 
Do•wiackzenia 
Pogokłwia 

śmiertelne wśród dzieci. -
Ostrzegamy więc rodziców, 
aby nie zezwalali dzieciom na 
uprawianie sportów zimowych 
na ulicach i placach, ze wzg'.ę­
du na tragiczne , niekiedy na­
stępstwa. 

Śnieg i lód stwarzają wiele U d 
możliwości do zabaw dla dzie- ie noli cen ie 
ci i młodzieży W każde popołu 
dnie łódzkie lodowiska oblężo- lecznictwa szkolnego 
ne są przez młodzież, a w par-
kach każdy prawie pagórek no Obecnie trwa przejmowanie 
si ślady saneczkowych uciech. higieny szkolnej i przedszkol-

Jest jednak niedobrze gdy nej przez Wydział Zdrowia. -
zimowe rozrywki uprawia !ię Dotychczas Wydział Zdrowia 
dziko, tj . na ulicach i chodni- kierował tylko lecznictwem 
kach, a tego jesteśmy ostatnio szkół podstawowych, natomiast 
często świadkami. Obserwuje- lekarze szkolnictwa ogólno­
my więc np. wYścigl łyżwiar- kształcącego podlegali Wydzia­
skie środkiem ulic, a niekiedy łowi Oświaty Prez. R. N„ leka­
swoiste .,kuligi". polegające na rze szkolnictwa zawodowego-­
czepianiu się pojazdów mecha- Dyrekcji Okręgowej Szkolenia 
nicznych. Zawodowego i resortowym mi 

.Jak nas informuje stacja Po- nisterstwom. 
got-Owia Ratunkowego, tego ro- Ujednolicenie lecznictwa 
dzaju wyczyny spowodowały szkolnego i przedszkolnego po­
ostatnio szereg wypadków o-

1
zwoli na usprawnienie prac:r 

brażeń ciała i dwa wypadki lekarzy l higienistek. (w> 

Ozie!nica wyższych uczelni w Łodzi 
w stadium projektowania i dyskusii 

Dwa zespoły architektów szukają właściwego 

rozwiązania 

Ul. Narutow:cze-osią przyszłej dzielnicy 
Dla łhdzJ, która po wyzwole­

.n!u 5tala się wle-lklftl c•n!'l'um 
kulturalDo-ołwlat.ow,.m q>rawa 
bu4o11V)' harmon1zul1'e:rell u 50. 
1>4 amaehów W}'i:nyeh Rc-zelnl 
staJe slę Jednym 11 najpowat• 
nl•jnych elemen.t6w rorwoju 
urbanlstykl. Wysuwane pOCZ1't­
kowo proJekły utworzenia w y­
o 4 r ę b n I o u e i: o mlaste-cz­
ka unlwersyteckteiro upadły. u­
tn:yma~ się natom!ui kon.cep('ja 
z 1 o k a I I z o w a n I a 1 uks:rJtał 
towanla ~tu wyżsZl'Cb uczel 
ni, Jako składowej caę&ct jr<lncl 
z dzli>!nle, orjfanleznle zw:ląza­
nel:'o z centrum l całości& mia­
sta. 

W oparciu o io załołenle SARP 
oglos!J konkurs na projekt gma 
chu w:y:!.szych uCTełlll. C~Iem po 
głębienia op~owanla, ałeeono 
wykonanie dw6ch równ0Ie.:1y„h, 
nlezalrinY'Cb projektów. Prerv­
dlum Rady' Nairolfowł!J m. t..od.d 
zamóW'liło nowe 11J)r~owanle 
projektu ddelnlcy wytuy.eh 11-

czelni 11 Int. &rch. arch. r..o,,,.16-
sklef o I Tomuzewsklero z Mia­
st.o-Projekt Stolica, a Uniwer• 
sytet t..ód:z:kl 1 Akademia Me­
dyczna - u Int. ał"Ch. a!"Ch. Bud­
lewddei;o I Orlika z Mluto­
ProJekt ł..ódf.. Każdy z tych p·o 
J&lttów OlłeJmuJe dwie ~terna­
tyw:y. Wsżystkle Je4na.kte pr:oed 
stawione projekty Jako oś kom 
J>OZY'<'YJno-komuu!Jkacyjna prry­
Jęly uL N a r u t o w l e z a, któ­
ra tworzy gl6wn11 trasę powi'ł· 
zaal.a z centrum miasta. 

Of;f.atn!o wysta.w!t>ne zosta.ły 
O!le na. p1>kazie. który odbył się 
w 4n. od lł do Zl bm. W dllllu 
wczoralszym na zakoflc:tenle 1"0 
kazu odbył się wieczór dysku­
syjny z ulkl:iłem społ<>c&eiastwa 
ł6dzklero. Podstaw11 do dyeku· 
sJI były referaty autor6w pro­
jektów oru koreter" w opra­
ca wn niv Int. arch. JaWol"$k'e,;o 
I Wyuna.cktero s Młe.kklego 
Btura Urbanlstycmeco. tk) 

Pru<'ownicv poszukiwani SPOŁDZIELNIA MECHANIKOW 

posiada 3 punkty usługowe 

- ZGUBIONO leglt. ukoln41 I 
nr 977480 na nazwisko -
Jadwiga Pabisz. u!. Pło­
ck11 4 (800-G) 

I ODSTĄPI!'; zakład fry 
zJerskl z powodu charo 
by Oferty składać Biuro 
Oglosz<!ń . P !otrkowska 96 

Dyrekcja Hal Targowych Miejskiego Han­
dlu Detalicznego przy ul. Piotrkowskiej 113 
przypomina, ze stosowh!e do uchwały Ra­
dy Państwa i Rady Ministrów z dnia 14. 12. 
1950 roku wszelkie zażalenia l odwołania 
załatwia dyrektor lub jego zastępca w po­
niedziałki w godz. od 17 do 19. Jeśli w po­
niedziałek przypada d7ień wolny od pracy. 
dniem przyjęć jest najbliższy dzień powsze­
dni tygodnia. Jednocześnie zawiadamia że 
prowadzi s\depy z artykułami przemysło~­
mi w Halach Targowvch orzy ul. Kościel­
nej 6, Ogrodowej 4, Piotrkowskiej 317 (pl. 
Niepodległości). 180-K 

ł raeownlka ze znajomością sprawozdawczości 
tl'ansp-0rtowej, referenta ze znaJomo6cll\ lulę­
P."owości (mężczyzn) oraz go1iea zatrudni RSW 
„Prasa" Piotrkowska 96. Zgłoszenia do Refera­
tu T(l'dr 182-K 

Energetyka, technologów, mistrza szlifierskie. 
ro, mistrza obróbl termicznej, kontrolerów w:e 
2tlajomością rysunku technicznego i obróbki 
l'°ll'!"han!c?:'\e,f zatrudnia od zaraz Zakłady Wy­
twórcze \Vyłącznik6wNl<1klego Napięcia, Łódi 
n). Przędzalniana 71. Zi:tłoszenia przyjmuie 
f'~ : ,..,, u·,.,"'~ "" i:ind7. 8 do 16 177;.K 

Głównego księgOweir;0 budżetowego zatrudni 
natychmiast Centralny Zarzlłd Przemysłu 
l>l"l:etw<>rów Papierowych i Materiałów Bln· 
~Wych w Łodzi, ul. Piotrkowska 105. Zglo­
~„„„;,., "•"hiot«i> .-r?vimuie Dz!a~ Kadr 178-K 

( )g-łos?en1a ·drobne 
LEKARZE 

br MARKIEWlC7 •nec1B 
lista skórne wenet"Vczne 
l'no<'ZOptclowe. Plotrl<<>w-

Dr REICHER apecjal!sta 
.venerv,7".IP sl<óT""IP "lelo 
Ne !zaburzenia) Plotrkow 
·1(A l4 •'P~łlT"tJll - ottfł'<t1m3 

łlka I~ (55-GI 

ł>r WOYSO specJał1StB 
Chorób 'Skórnych. wene­
""cznvch. zaburzenie "leic 
,.,_e Nowatkl 7 front 1n-11 
1_11......Mł 14"5-C-:\ 

ł>r ltUDREWICZ spec1ai1 
~ wenervc?"le sl<órn~ 

9 30, ~ piotrkowska 
lir 108 (441-G) 
-:--~~~~~~~-~ 

~ Jadwtra ANFOR0-
1>. Cz skónle. wenPrvCz· 
11~ ll:obleee 15-19. Próch-

"' 9 C411-G) 
ł>t „ 
11 rlWECKI wewnetrz-
lt !!. Płuca serce 3-7 p :o1:T 011,rska 115 1440.Gl 

Dr Wlad:vslaw LRSZCZV~ 
;;KJ ełloroby wewnętrzne 
:;dańska 74, tel 165·40 
1'7-11 (241..0 l 

l)r ZAURl\IAN specJAl 'Illt& 
<kórne weneryczne a-o.ie 
'---" Nat'lltowicza 2 

KUPNO-SPKZEDAZ 

Mł..YN prryjmę w dzier­
tawę. Oferty Radoms:.:o 
Armu Czerwonej 69 Cie-
sielski !'190-Gl 
SPRZEDAM umeblowa-
nie syp!.alnt. Nanitowi­
cza -7. godz. 18-20. 

SPRZEDAM maszynę -
damski! bębenkow~. Ul 
PKWN 28-41. (1'11-G) 

l>Ospółkę zwm. podżwlrek do fabrykacji 

papy oraz piasek do tynków 

dostarczają z własnych żwirowni w ka!dej 

ilośe! - franco stacja odbiorcza. 

~Półdzielcze Zakłady Cbemlcmo-Tluszm:o­

"'e f Mineralne „Czerwony KosYDlerH Gdy 

Ilia nl. Batorego 4, tel. 3%-06 i %5-39. 179-K 

1) Piotrkowską 79, tel. 115-36 
pod .,zaraz" (867-G) 

2> Piotrkowska 67, tel 118-74 ROŻN'E 
3) Piotrkowska 14 tel 228-12 

naprawia i konserwuJe SICOWANJE, poprawki 
MASZYN y BIUROWE reperac.1e przyjmuje kra-

wszelkich typów, zegary przemysłowe oraz 
wiec WoJclechow•kt Ptott 
'<:OW9ka 19 poprzeczna of 

wa(! uchylne. '11-K :vna '5~fł-G' 

SAICT\' 11:uJe. uzbraia od 
~w1eta t naprawia PUJ 

KUPią skrzynke ble- DAK - Klltl'lsktego u 
gów do „Vlctorll" 3M typ LOKALE t alpfn„ 1211.."l' ft7ł')':„ _ ('"! 

stary, wz;ględnie do 50<' ' l'ł.ht..-..A .'iti.A '\.rtystycz· 
cm. Oferty kierować 
sp-nfa Produkcyjna Wla- WYGODNY I aamodzle•- na Cerownia napuwia "a• 

ccyń k.-Anduejowa ny pokój - 30 minut od derobę bez śladu . Wie<-· 

SPRzEoAM -2 place:-=. centrum Warszawy zamie '('l'\Wlf:k1e•o 4-5 !30-G 

Wrżącą kol-O ł,Odzt Wla-
".Ile na podobny w t.odz1 

domośl! w · zaklad:i:ie fn- Oferty składać Biuro o- NAUKA I WYCHOWASIF 
zler11ktm, Noworfl'e1sl<e · ? 

gl<>szeń . Piotrkowska 96 
Samodzielny". (795-G) 

SPRZEDAM ziemię 3.5 !{URSY samochodowe 
ba, 2 km od ml•sta Oter 

ZAMIENIĘ 1 pokój sto-
IPR przyjmuJą zapisy -

ty Biuro O!lłosuń. Piotr- Wólczańska 27 (110-Kl 
kowska t6 pod „Kutno" neczny. I piętro ul. Spra-

CYLINDRY z tłokami do 
wledhwa 15-16 na pokój ;t;APISY na Kurs nattu 

BMW r 81 oraz do Ztin-
z kuchnią. Wiadomość od { IJp przy1mu)a codziennie 

dapp Sahara 75(1 cm sześć 'lOdz. 14-20. (888-G) !<ursy IPR NaplórkOW · 

sprzedam. Pabianicka 
<l<:e!ln 120b r.19-Ki 

nr :ioa. (842-G) MAGISTER ekonomii, sa ZAPISY na s 1 6-mlesu:cz 
MOTO"liKI, aparaty foto- motny poszukuje pomle- 'lY kUMI ltrO)U azyc:a 
graficzne, kuchenki '!BZ<> •zczenl3 z niekrępującym 'TlOdelowanla u br an dam· 
we kupuJe sklep radio- wejściem Ofert;v składać •kich dZleclęcyCb . btellf · 
wy Więckowskiego 31 Biuro O!(ło<zeń, Piotr· n1ars'We przvJmu)a ';ur , 

~l. 189-65. Księtn1ak kowska 9~ .,777". „. n>R P·n~h„11<• ?~ 

ZAMIENiii; 
KURSY kreśleń budowla-

zĄOFTAROW , PRAf'T 1 pokój z nycll I maszynowych prz~r 
kuchnią I I pokój z muja zapisy codziennie 

POTRZEBNA pomóc do-
wszystkimi wygodami - Od godz 9 do 18 !PR w 
na 2-3 pokoje z wszysi- Łodzi Ul Stalina 7 •ele-

mowa na wyjazd do War kim! wygodami - Ofer- fon 257-05 (109-K) 
sza wy. Wiadomość ł.ódt, ty składać Biuro O-
ul, M Nowotki !2-21. od .;łosz eń P1otrkowska 98 SEKRETARIAT ośrod1ta 

godZ. 17 do 20. (854-G) pod „RW". (847-G) Kursów Polltechn1cznycn 
Adm Gosp. IPR Andrze· 

SPÓŁDZIELNIA 
Ja Struga 4 wznowił zaPt· 

PRACY sy na kursy adminłs!racyJ 
no-gospodarcze. księgo· 

wośct, planowania. mesz:v 

RENOWACJI OPAKOWAN 
noplsanla 1 języków ob-
cycb 198-K • 

MASZYNOPISANIA, ste-
nografli biurowej Zapisy 

uruchomiła w Łodzi Kursy Stowarzyszenia Ste 

p~ uL Rzrowsldej 140, tel, Zlł-9Z 
no~rafów - Maszynistek 
Kilińskiego so. Piotrkow-

Punkt 
ska 83 (744-Gl 

ZGUBY 

naprawy 
DNlA 16.1 S3 r . zaginął 

mebli pies myśliwski .,Gryfon·• 
szorstkowłosy ŁaskaW)· 

biurowych znalazca proszony jest 
odprowa<iz! ć za wy nngro-
d?emem Łódź, Zielona 6., 

wuelkfe łnłonnacje na miejseu. 174·K prawa of I piętro Drze-
wiecki. tel. l 75-70, 

SKRADZIONO kartę mel 
dunkową z pokwitowa­
niem na zlotone doku­
menty or•z legit. zw 
Zaw. na nazwisko Kseni& 
Krzyżanowska. ul. p :ra-
mnwkza 10 (802-Gl 

ZGUJ,łlONO legi;. stu-
dencką na nazwlako Wła 
dysława Kryczkowska. 

Z:GUBIONO kartę mel­
dunkową na nazwisko Ma 
r11 Wróblewska, Wólczan 
ska n-s C80&-G) 

ZGUBIONO wejjclówkll 
fabryczną .Józefa Klim­
czak wieś JdlleszkL 
-· - - --

ZGUBIONO wejśc!ówk11 
labryczną na n.azwiako 
Maria Pomperska. 

ZGUBIONO wejściówkę 
fabryczną . .Józef Chudzik, 
Łódź, ul. P<>łudnlowa 73. 

PRZYBLĄKA.ł.. się pies 
1spanlol) do odebrania . 
Narutowtc:i:a 21, m. 27 

ZGUBIONO leglt. 1S1Jkoln4 ZGUBIONO leglt. zw. 
Zenon TymoWskl, ł..ódź, Zaw. Stanisław Mat•ise-
ul. Promienna 6. w1C'Z:, Sędzio~ka 4-2. 

ZGUBIONO kartę mel­
dunkow11. pokwitowanie 
na złotone dokumenty, 2 
kwlły z Gm!n11ej Kasy 
SpółdT.:lelczeJ na sumę 
!S.030 zł na nazW'iako -
Wiktor Dud'l:lńskl, Pstrow 
skf~o :19. m l. (818-G) 

SKRADZl-ONO pl„~zątkę 
o brzmieniu „ War~~•t 
szewski Zgierska 146 Zo­
tl.a Obo"ka". (1158-G) 

ZGUBIONO wejściówkę 
febryczną, legit. zw . ZGUBIONO legit. Zw 
zaw. Salomea Janas, Lu- Zaw na naz;wlsko Jan 

ZGUBIONO kartę rele­
stracyjną nr 217-4i z d"lil 
2.10 t9ł7 wyd. przez sta­
rostwo Powiatowe Łódf­
kle n11 naz;W'iSko Aleksan 
der W<>Jciechowskl. 

bełska 12 (837-G) Woźniak, Owaiana 2i. 

ZGUBIONO rękawlczkt; 

Jelonkową kremową. t.a­
sl!:awy znalazca prosa:ony 
o zwrot. Poludniowa li, 
m. O. (767·G) 
ZGUBIONO legit. Ubez­
piecz Spot., kartę mel­
dunkową Urszula Kaz­
mlerska, Aleksandrow, 
2% Lipca 10-1 (821-G) 
ZGUBIONO legit. slu:t'bo­
wą wyd. przez Oddział 
Wojewódzki PPK „Ruch" 
na nazwisko Władysław 
Paluchowski. Konstanty­
nów, Lipowa 4-11. 
ZGUBIONO weJśC!6wkt; 
fabryczną na nazwisko 
Kry$tyna Misiak. Siera­
kowskiego 62 (823-Gl 

ZGUBIONO kartę mel· 
dunkow11, pokwit-OWanie 
na złotone dokumenty 
na na~lsko Marui Gra­
bowska, Zgier&ka 164-5. 

ZGUBIONO ltartt; mel­
dunkowllt. legit. służbową 
nr 50929 wyd. przez Aka­
d emlt; Medyczna w ł..Odz;l. 
leglt. szkolnłl- zw. Zaw . 
Ubezplect. Spoi., tramwa 
Jową na m-ce nieparzy­
ste, na:i:wlsko Genowefa 
Jędn:ejcz;ak. Pabianice, 
żymlersk!ego n fłtll-3) 

ZGUBIONO leglt. szkol­
na Państw Wytsz. Szko­
ły Filmowej lir 46 nazwi­
sko Jehu:<z Lęi;kt. t.ódt 
Targowa 11. !857-G) 

ZGUBIONO lęglt. Zw. 
Zaw Maria Fijałkowska. 
Pabianicka 48-22. (880-G) 

ZGUBIONO kartę mel· 
<iunkow11 Marle Karwat, 
Sterllnga 10-16. (862-G) 

ZGUBIONO wejściówkę 
fabryczną nazwisko An­
tonina Górczyń.sk11. Ogro 
dowa 311-24. (1615-G) 

ZGUBIONO legtt. Polskie 
go zw. Niewidomych na 
nazwisko Edward Rokita, 
um Łódź, Nowotki 53. 

ZGUBIONO kartę mel­
dunkową, pokwitowanie 
na dotone dokumenty. 
Anna Piwowarczyk, Więc 
kowsklego 48-8a. ZGUBIONO kartę mel­

dunkową, pokWltowanle 
na zlożone dokumenty :11111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111111 
nazwisko Stanleław Jan- § WYDAJIC INS'l"YTUT PRASY CZTTllLNIK 
kowski, sporna %1. SRedakc'a 1 Adm11llstrae\a t.ódt ul PIO\rkowstta N. 
ZGUBIONO kartę mel- i "el Cennala m-ue Rl"d nMl'f. 125-8' "odz; pri~· 1 . 
dunkową. pokwitowanie !jil2-13 sekretarz odl>OW 20ł-7e •od2 Pt"ZVl . io-12, 
na zl.ożone dokumenty - ::1z1a1 gospodarl!Zy !8.1..(1(1 'l'.'t!Wn '9 orez !28-32. dslał 
Anastazja Krawczyk. Sta ! •portowv 208-9' !!~al kult 141-10 dział mleji;lct 
ra KuJaW11ke 22 825-Gl E an-st 1 114-3%. d%1ał li.stów 143-IO. 
ł GRUDNIA zgubiono kar ;:RedakcJa rekop1'6w ni" z~aca za tre~~ ! tenntny 
tę meldunkową nr H VJl- ;: ngłos.:el'I nte bien" od.pow1edzłalhołc:l. 
31315. pokwitowanie na i Dział oglosntl Ptotrk<>WSkt 99 tel 111-50 t Uł-'11 
złotone dokumenty He- S ez:vnn• ł-1' w !l()bon ł-14 
lena Forlll!lska, Andrzeja iCen. w prenumeracie e<><-ztowel s zł mleslęesnie 
Struga 5&-lO, (833-G) : REOMHT.JF KOLF.<;O•M PW.OĄKCYJNJI: 

DZIENNIK ŁODZKI Dl' 19 (2641) 5 
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Jedziemy do Zakopaneeo 

Sport . ? czy n1e sport. 

Wyprostować kręte ścieżki 
polskiego sportu wędkarskiego 
Obecnie w całym kraju od- ków), które na ten cel miało 

bywają się walne zebrania kół w budżecie tylko 2 tys. ~ł. 
Polskiego Związku Wędkar- Inne kola, liczące mniej człon­
skiego. Na zebraniach tych, ków. otrzymały na walkę z 
członkowie poddają krytyce kłusownikami po 300 lub 400 
prace poszczególnych zarzą- zł. Podobna sytuacja panuje w 
dów kół, bilansują osiągnięda, akcji zarybieniowej. 
planują działalność. W takim układzie powstaje 

I 

Jeszcze 

Zakopane, dzięki posiadaniu 
kolejki linowej na Kasprowy 
Wierch, kolejki elektrycznej 
na Gubałówkę, pięknie położO· 
nej skoc7ni narciarskiej pod 
Giewontem, jest miejscowo­
ścią wyjątkowo atrakcyjną i 
nie trzeba dziwić się temu, że 
codziennie rano z pociągów na 
dworcu w Zakopanem wysiada 
kilka t:vsięcy turystów, wczaso· 
wiczów. sportowców. 

narciarski w Łodzi zaczyna do 
piero teraz wchodzić na wła­
ściwe tory rozwoju; staje się 
on przede wszystkim sportem 
masowym, a nie tylko dostęp­
nym dla bogatych paniczów. 
jak to dawniej było. Chociaż w 
Łodzi nie mamy nadzwyczaj­
nych warunków terenowych. 
to jednak wystarczy wybrać 
sie w zimową niedzielę za mia 
sto. do Łagiewnik. Smardzewa 
czy Tuszyna. by stwierdzić. ku 
wielkiej radości. że narty zdO· 
były już w naszym mieście pra 
wo obywatelstwa. (n) 

Walne zebr anie 
Włókniarza 

Niestety, prawie wszędzie pytanie - co daje członkowi 
bilans roczny tej organizacji przynależność do PZW. Pracv 
wypadnie ujemnie, poza nie- wychowawczej, społeczno-po­
licznymi kolami. położonymi, litycznej ani sportowej po­
gdzieś w dobrym terenie, obfi poszczególne koła nie wykaza 
tym w wody rybne, gdzie koła ły prawie żadnej. Wielu człon 
wykazują jaką taką działa!- ków zna swoją organizację 
ność. tylko z zebrań walnych i z 

o wędkarstwie 
Na terenie calej Polski ;est 

zarejestrowanych okola 100 
tysięcy wędkany. W Łodzi 
;est olcolo 2 tysiące, a w Zgie· 
rzu jest ich 300. Wędkarze po· 
siadają wlasny, wyod.-ębn.•ony 
zwią:<ek, ale zazdroszczą sza­
chistom, że potrafili znaleźć 
się pod opiekuńczymi skrzyd­
łami GKKF. Wędkarze twier· 
dzą, i nie bez racji, że są spor­
towcami przynajmniej w tej 
mierze co szachiści. 
Łapanie ryb na spining wy· 

maga dużych umiejętności; 
wędkarz odbywa nieraz bar­
dzo dlugie marsze, udając się 
na wyznaczone stanowisko; 
wędkarz powinien zawsze 
znajdować się w dobrej kon­
dycji fizycznej. 

Nie można więc wędkaf'zom 
odmawiać prawa w zdobywa­
niu SPO. Wędkarz powinien 
być pelnowartościo.wym spor­
towcem, a więc tym samym 
musi korzystać z praw Prtll­
slugujących wszystkim spor· 
tow com. 

Nasuwa się konkretne py­
fonie - dlaczego dotychczas 
nie powstała w GKKF sek­
cja sportu wędkarskiego? Być 
może wędkarze pod t11m 
względem sami '!-ie potrafili 
przejawić większej inicjat11wy 
i może dlatego wlaśnie do dnia 
dzisiejszego pozostają odosob­
nieni. 
Najwyższy już czas, żeby zr.t· 

()piekowa.ć się żwotennikami 
tej galęzi sportu, sportowcami 
- bez przydz!alu. (n) 

Czy zdobyłeś 
SPD? 

W oknie ksi9garni 
„Wiedza PoW'fteehna" wydała 

elekawa ks1•żkę poświęconą Ja· 
ponl!•). Tomik zawiera bogata 
trefić poka,;uJacą zarówno knnat i 
ludność wysp Japońskich. Jak I 
bi~torie tego kraju od pocz11tku 
nar•.stanla pa6~twowoścl. 

SpecJaJne rozdz1atv połwl~t>n" .„ woln1e lmper1albtY'CZneJ Japo 
ni! przeciw Chinom oraz przebl" · 
gOWl 0 WOJDY ŚWIBf.OWej na fron 
cle Dalekiego Wschodu. z wy. 
ratnvm pQdkr„śleniem rol1 ZSRR 
w ro7..i;romlenlu armii lapo6sk'<'h 
agresorów 1 wyzwoleniu ludzi 
A:P:.11 Rpod okuPll<'li I grot.by ja· 
pnllskl~i:o naJnilu 

Ost:i.tnla cTd~ brr>Snry wvczer 
pn.la.ro oma wla okres powojenn• 
ł wnastajll<.'V ucisk •mer••l<afl<l<I" 
okupacji. nnlenlaJace! Japonle " 
kr~ I 11panowanv pnPT mnn111'olr 
USA 1 w w!Plka baze wo!•nn• 
St. Zlednoczonv<.'h. Je„nt1.rut"1' 
broęzura w~kazuJe na im•mlenn· 
fakt wr.ma~anfa 1111• walki h•"' 
j•„oó.sklego o wolnoł~ 1 d•mokr­
cJe. 

•1 J Gołeblowskł - .,.1a"OOn.ll'· 
wvd .W1edu Powszechna" 

W Zakopanem rokroczn!e 
odbywają się poważne zawod:Y 
narciar~kie. którP dzięki swe­
mu położeniu słynne jest na 
cały świat. Startowali tutaj 
1'lajlepsi narciarze świata Dwa 
r azy r07~rywane były mistrzo­
stwa FIS. Dlatego też do dnia 
1zisiejszep:o zachowały swoje 
nazwv trasy zjazdowe FIS I i 
FIS II. Zakopane wychowało 
sporo doskonałych zawodni· 
~ów, takich jak - Bronek 
Czech, który zginął w obozie 
koncentracyjnym. 

A któż n ie zna Marusarza, 
kto nie słyszał o Krzeptow· 
,kich, MotykaM>. Dl!iellzłr.ach. 
Skupieniach, Wawrytkach i 
·vi-;lu innych. 

Biegi zjazdowe, slalomy, bie­
~i o charakterze trasy norwe· 
skiej, czy też konkursy sko· 
l<:ów na Krokwi cieszą sie za­
wsze rekordowym powodze· 
'1iem nie tylko przybyszów 
ale i miejscowych twolenników 
<portu narciarskiego. 

Sportowcy Łodzi często od­
wiedia.ią Zakopane. W przy­
~złym tygodniu właśnie w Za­
'rnpanem zorganizowane zosta­
,ą mi~trzostwa narciarskie ŁO· 
dzi. Na starcie staną wszyscy 
:iaHensi nasi zawodnicv Soort 

Drugi etap 
raidu narciarskiego 

W nadehodząc11 niedziele za· 
woQnicy, którzy braU ud~lał w 
'l t er-,\"Sz~·m ra ~ dzie turve-„y .... .,.n,·n 
organizowanym crzez PTTK "'•· 
na znów na starcie 

Zbiórka zawo<ln ków o ęodz 
3.30 przy ul W:vc1'Czkowe1 w t.a­
~ ' e\vn :kach k("l'o orzystartku tram 
·va<owego nr •· 

Trasa ra1du prowad7f~ bedz'e 
~nez t.a1newnlk1. Smardzew, Dah 
·f vke do Stowlka 

W nledz·elnvm ralc:'zle udzlal 
brać moqa ró"•n '"t ' t.'I. którzy p<> 
'JCT.ednio nie startowali.. 

na 

W nadchodzą.cą niedzielę o go­
dzinie 9.30 w sali „Mel-0dramu" 
przy ul. Traugutta odbędzie się 
walne doroczne z.ebranie człon­
ków Kola Sportowego Włókniarza 
przy ZPB im. I Dyw. Kościusz­
kowsk'ej. 
Porządek dzienny przewiduje 17 

punktów Między Innymi sprawo­
zdania ust~pującycb wla9z l wy­
bory nowych. Na zebraniu tym 
ustalony zostanie projekt planu 
pracy na rok 1953. 

Hokeiści chcą. grać 

placu przy Al. Kości uszki 

Dlaczego tak się dzieje? Na momentu wydawania kart. 
to pytanie można odpowie- Stan ten powstał dlatego, że 
dzieć jednym zdaniem. nie umiano wypracować wła-

Polski Związek Wędkarski, ściwej linii działalności tego 
jako organizacja zrzes.-zająca związku. Poza tym do organi· 
olbrzymią, prawie 100 tys. rze zacji weszło wielu członków, 
mę członków boryka się z ol- Jdórzy nie powinni do niej na 
brzymimi trudnościami, któ- leżeć. Karta wędkarska była 
rych przy tym schema.cte or- dla nich tylko koncesją, u­
ga.nlzacyjnym nie pokona i prawmaJącą do handloweg„ 
nie przełamie. połowu ryb wszelkimi syste-
Jaką rolę do tej pory speł- mami i ~sobami. • 

nial PZW? Bardzo prostą. For A_ co? robił '."'ę?karz - ~~­
malne wydawanie, za opłatą tow1ec. .Płacił i to ~wazn~e 
kart wędkarskich i... na tym za przy)emność posiadania 

Na samym prawie początku Al. Powstał projekt oddania placu koniec wedek. 
Kościuszki od kliku lat znajduje sportowcom. W zimie mogliby na Ktoi może zapytać: a walka _N~ walnym ~ebraniu ~Oła 
się niewykorzystany przez nikogo placu tym grać hokeiści i Jeźdz«~ z kłusownictwem? Owszem Łodz. członkowie uchwalili re 
duży plac. Przed kilku Iaty na łyżwiarze, a lat~m można by or- istniała, ale na papierze. Cóż zolucję do Łódzkie.i Rady Na­
placu tym rozbito namioty cyrku. ganizowa~ mecze bokserskie, a za walkę z kłusownictwem rodowe.i, by ta skasowała lub 
Potem młodz!eż grała na nim w przede wszystkim gry w siatków- mogło prowad:iić bardzo licz.- 1.nacznie obniżyła podatek . o: 
pflkę koszykową . Obe<:nle plac ten/ kę lub koszykówkę. lne, może najliczniejsze w Pol płacany od k~rt:I'. wę?k_:arsk1ei. 
jest w zaniedbaniu. sce Koło Łódź (2.000 tys. człor. Bo okazało się. ze Łódz. teren 

' najuboższy w wody rybne, po 

D 
., 

7.lS w iutro w Łoflzi 
l)iera naiWYższy w Polsce po­
datek - 20 zł.· od karty. 
Or~amzacja w:vcieczek zbiorr.· 

Wlókniar~ "ra z CWKS 
wych. też kuleje. bowiem Ko· 
la PZW nie mogą wywalczyć 
na ten cel potrzebnych środ· 
ków trangportowych. 

Polskim Związkiem Wędkar 
~kim. a raczej jego 100 tys. 
r1eszą członków musi się ktoś 
winteresować. Jeśli urządz.o 
się wi.e1kie narady nad popra· 
wą sytuacji w sporcie wyczy­
nOWYm. czy masowym. to 
wedkarstwo: też powinno 
we.iść pod mikroskop snraw 
przeznaczonych do wylecze­
nia. Przydałaby się, i to jak 
najprędzei. vvlel'ka og61nopoj-
5ka narada na temat - jak 
wyprostować kręte ścieżki pol 
•kiego wędkarstwa 

DZił w Zgierzu o god%. 19 roze- \ o obu meczach z CWKS 1 "ff"Y• 

grany zostanie pierwszy mecz z Jeździe do Katowic rozmawiamy 
udziałem mistrza Polski, drużyny z kóerownlklem sekcji hokejowej 
CWKS. Wlóknlart.a - JanllS'lem Musii.alo· 

- Górnie)' poetaW'l11 nam zbyt 
wygórowane warunki i dlatego 
musieliśmy zrezygnować. Chcieli 
otrzymać lł tysięcy .zł, a my p .-o­
ponowallśmy c tysięcy plus utrzy­
manie 1 mieszkanie. CWKS zgo-Włókniarz usta?lt kadrę repre-

zentacyJną przed wyjazdem na 
n1istrzostwa zrzeszeniowe do Ka­
towic:. Drutyna ta zagra więc 

dzlł ... zcierzu. • jutro w Lodzi 
z CWKS. 
Skład reprezentacj1 przedstawia 

sie nastęPui!łco: Kuperskl, Stan!· 
;ławskl. Pruszklew1cz. Karbowski. 
ltoczewskl O, Witkowski, Kas· 
przek. J~drzejczyk, Luslak. Szkup 
Flliplak. Dlamac7.y!\skl, KC>CZewsl<i 
1, Lat><:zy111~kl, Bujała, Mr6wc-z:v111· 

•kl, Prz~uls.kt. Jako rezerwowy 
wyznaczony został Sobcz.ak. .Być 

może. te ugra również kontu-zJo­
wany pr7.""' mleslac"m Szyma6-
skl, który wrócił jut do zdrowia 

wlezem. 
CWKS przyjedzie do nas w naJ 

s!!mejszym składzie - mówi ob. 
Muslalow1cz. - Ostatnio wojsko­
wi rozgrom!I! poznaflskl AZS 17:0. 

Wynik ten mówi sam za siebie. 
My pr-zegraliśmy z nlml ostatnio 
w stosunku 5:17 I 3:7. W drużynie 
CWKS na wyróznlenle zasługują: 

Ch<>da!towsk1. Pa1us. leżak, No­
wak, Masełko. Bromowi~ Swi­
carz. Olszowski. Oba mecze za.po­
wiadają 91ę nad-zwyczaJ lnteresu­
Jąco. Po d"1slejszym spotkaniu w 
Zgierzu woj9kOWI zagraj11 jutro o 
godz 19 w Lodzi na boisku przy 

dzlł się przyjechać na warunkach 
znacznie dogodniejszych. Nie ctlo­
dZi wtaj p..-eiet o zysk. a jedy­
nie o un!knJęde def1e:rtu. 

W Helenowie 

trenują Rimnastycy 
'1'rz7 ruy w tygodnl'1: "' ponle· 

działki, łrody t piątki od gOdz. 18 
w sali w Helenowie trenuj4 gim­
nastycy Sp6jnl. 

Trening! odbywaj11 l!.ę pod kie· AL Unio!.. 

ęd Katowicach ? rownlctwem f.achowych instruk· 
- A jak b zie w torów. 
- Czeka nas ciężka przeprawa. 

r~. Jankowski 

B'lldzl6s1<1 A.le~. - 'Maete U• 
kończone 3 klasv Technikum Me· 
charucznego Cheeele dalej ucz:-rć 
~le kore!IJ)ondency1nle. Mu!llct.e ai ę 
zgłosić do Technikum Mechanlcz· 
nego. Wvdzlał ?:ao~zny 0..~1. l.6dż, 

Liczymy na zwycięstwo z AZS, ul. Zeromsklee:o 115. 

ale nad Gwardią. w szeregach któ J. Pisarski Cleslel9kl lreneusz. - Plsucle. 
rej grają miedzy 1nnym1 bracia te chodzicie do 7 klasy 1 pracu· 

lr>ele jako e:onlec Pree;nlecle u-
Skarżyńscy. Brzeski, Fory§ i 1a- ł ' b d • czyć sie jakiego§ zawodu. Rad-LI· 
s1ńskt. trudno będzie odnieśli T.WY renOW8C ę Zie """ Jedna11: d<>kończvć k1a~e 1. a 
c1ęstwo Gracze nasi są jednak do- ł d Ł d 1oplero potem przeJśl' do s7ko'v 
Drej myśli Chcielibyśmy wywal- O) Q zież W 0 Zl ;:;;g~owej, gdzie zdobędziecie 
czyć mlej9Ce w tcnale 1 kt!> wie w. B~JaNl!d. - O ile pn~ w 
czy wówczas Sekcja Hokeja na Załatwiono )Uł detlnltywnie '.&lcładzie krawieckim została roz 
Lodzie GKKF nie zdecydow!łaby ~prawe prz:v1azdu n• stałe do LO- "oczeta I zapłacona przed wei· 

d-z! byłego mistrza Polski w bok- ~Iem w tycie ucnwałv. spółdiiel 
;1e na rozegranie spotkań flnało- s1e. a obecnie doskonałego trene- nla nie ma prawa tadać wyrów· 
wycn w t.odzl .Jedno jest na ra- ra 16zefa Plsar•klei;ro. nanla. 
zie pewne. te walkl od 5 do 8 •

1 

Pisarski w swo1ej ltarten:e tte- Stały Ceyt.elntk ~yte'l11!1< 
1 lecia .,Dzlennftl<a". - W ~pt'awach W•· 

m1etsca przyznane będą do orga- n"rskfej ma powstne o• ąJ!'n I l '17.vch lnterwenlulemy. 
nlzacjl Włóknlarzowt Powstal jut Trenując osta.tnto w szczdec kn e L. G. - Wvdawn1ctw0 .,o --ór 

wychował szerel( młodvch. os o- •w 
'\a wet komitet organizacyjny do na!e zapCIWlad&1l!CYCh . !Ile UWOd- ~zvm darwlnlfmle" Ukazało sle Z 

<tórego wesz!t: stolarek, strusi<! ntków Prz:y1nd P!nr-<kl:e:o1 ~" "ID<'>fnlenlem. W plerwnej ltolel-

Zawodv pływarklf' clł!'!IU sle f!oru większym powodzeniem. 
Osta.in n 70r11;~n•7n\Vano zawodv " wa~~7.aw1e N• 7dJęclu start 

sztafety kobiecej tXJOO m styl~m klasvMm~'ln . 
CAF - Dąbrowleckl 

Smol!ński ?,()dz! Pl"Z'VCZTnl tlłe nlewa nl w p nośc1 otrzvmttlą je nauczyciele f 
do znacznej 'ponra"'..,, gytuarjł w 'f'ttdencl • 

- A. dlaczego nie udało .tę 111>ro ,zkolenlu uwodnl1c6'1#· Celem seybszee:o załatwienia 'P„t.I 
v•dzlł tir> Lodzi drutyny Górnika ~Im~ sle zwróc'~ do T-wa Przv-

z J•nowaf I Pisarski obok aarncarlt1 1111 tn 1 ~odnlkłlw Jm. K<'pernlka (Park 
now16 zawod1'1l<6"' Wl6;rn111~·.a. s1enlttewl'l98). 

11•r n9 

--------------------------------------------------~------------------------------------------- ---------------------------------------------
Wróciwszy do konalnl, Samotiosow zainał przede wszyst­

kim do ziemianki. Paweł leża! na łóżku polowYm odwróco· 
ny twarzą do ściFnY Nie zdjął n~wet kurty brezentowej 

- Z;iraz pójdę do szybu. - powiedział ochr„r>nietym ~ło­
eem na widok Samotiosowa. - Potem trzeba będzie jeszcze 
przejneć plan odczytu ... 

- Nie ma żadnego semm. żPlwście teraz poszli do szybu, 
a plan odczytu też może poczekać 

Jak rozstawiono komsomolskie posterunki wartowni· 
cze? Nakżv sprawdzić. .. , 

- Wszystko będzie w porządku Zdaie się. 1.e tym razem 
zachorowaliście na serio, drogi towarzyszu! Od razu zwali­
ło was z nóg. 

- Nie. nie od razu. Przeziębiłem sie jeszcze w Gorno'!!a• 
wodzku. a potem przy wyciąganiu klamer z błota - Mó­
wiąc te słowa Paweł nie otwierał oczu oonieważ bardzo ra­
ziło go światło Przezwyciężył się jednak i wpatrując się 
'\\' S<!motlosowa zapytał: 

- Dlacze~o mów!liście dri~ o moim olcu w związku t wy­
sadzeniem w powietrze szybu na PrzeklęteJ? Słyszeliście 
dzfś o tym od Fiedosiejewa? 

- Nic nie słyszałem - rozzłościł sle Samotlosow. - Prze­
stańciP sie wreszcie denen10Jowal' C>:as iuż snać!... 

- Czyżby ojciec mój zdolny bvl do t11k okro..,nvch czy­
nów' - z bólem w gł05ie wvkrzyknął Paweł. - Nie, to nie­
pr'łwd'l! Nigdy w to nie uwierzę!.. 

Nikita Fiodorowicz zmusił Pawła do zmierzenia ~oraczld, 
epojrzał na termometr i gwlz1nal pnecią2le Z" ~rhrnnen ia. 

- RozbieraiciP sie w tei chwili I - marsz do łóżka! Za· 
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braniam wam katellorvcznie wychodzić z ziemianki. W ta­
kim stan.le naprawdę możecie paść ofiarą nieporozumienia. 
Wartownicy skarżą się. że nie odpowiadacie na ich okrzyki. 
7.aremble nie ndpowie,hie!i~~;e w sobotę na grobli. Pante· 
lejewow1 - koło składu paliwa To może się źle skończvć. 

- W sobotę nie byłen:i na irrobli ani kolo składu z pali· 
wem Wiecie przecie' doskonale że od razu po powrocie 
z Gornozawod.zka zabrałem się do przygotowywania od­
czvtu ... 

Samotlosow uder:zył się ręk~ w czoło. 

- Ależ OC?:ywiście! - pr?.:ypomniał sobie - Przecież przy­
chodziliście dQ mnie dwa razy dla uzgodnienia szczegółów, 
prawie orze~ całv wieczór bvlii\mv razem.„ Diabli wiedzą, 
co się dzieje! Kaz::iłem wartownikom., żeby bezwzględnie 
wvl{nn"wali in~trukcje. 

- żądam tego samego ... Po konalnł wałęsa się jakiś czło­
wiek podobny dn mnie z W''~l„rlu 

- Diabli wied~ co się dzieje! - powtórzył Nikita Fio­
dorowlcz. 

Zgasił śwfa.tło w ziemiance i poszedł po felczera. 

7 

Pietlusza spał mocnym mem, dlatego też obudzn się do-­
piero po dłuższej chwili Ktoś uparcie szarpał go za rękę. 

- Co sie stało . dlaczego przybiegłaś w nocy? - wyma­
mrotał pod nosem, otulając swoją watowaną kurtką 
Lonuszkę, drżącą z zimna. - Tyle razy cl przecież mówiłem, 
żebyś w nocy nie zostawiała samego Romana. Widzisz, że 
wszyscy śpią. to sama też musisz spać! 

- Ol Piet!usza, do dziadka ~ przyszedł.~ - powie­
działa szeptem dziewczynka. - Taki straszny!. •• 

Głupstwa pleciesz.-
- Napra'Wdęl 
- Kłamiesz - -przerwał jej ~iet!usza. chociaż czuł w glę-

b! duszy, te dziewczynka mówi prawdę. - A jak wyszłaś 
z chatv? 

- Zaczęli się kłócić. a ja smyk przez próg f do cieble.­
Pietiusza kazał Lonuszce położyć się spać. a snm zerwał 

sie szybko z posiania B•1t na prawej nodze od razu z.askTzY­
piał. ponieważ Pietiusza nie zdjął na noc obuwia. nie chc!łe 
sie rozstawać z nowvm nAbvtk;em Oknlicznnści wymagał.1 
w•7.akże wielkiel ostrożności, Chłopak wYS?.edł z domu na 
bosaka. a>. c. a.) 

( 


